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Rewolucja komunistyczna w  Grecji. 
m \konkurs letni „Gazety Porannej".
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K O N FEREN CJA  M A RSZ. DASZYN- 
gtrrpRO 52 Wir.FFRĘWj BARTLEM 
(Teleioifgni od naszego korespondenta,} 

W a rs z a w a , 18. o z e rw c a .- '(p s j D ziś 
■ odbyła się d łu ż s s a  k o n fe ren c ja  m ięd sy  
m arsz . D aszy ń sk im  a w ic e w , B a i t ln n ,  
d o ty czą cą  'tc rin iin i u c łro a lę i r .a  bu d że tu  
p rz e z  Izb y  u staw o d aw cze .

—, - o -------

ODSŁONIĘCIE POjJNIKA TRAU-
RUTTA.

(Telefonem od naszego koi sspondeuti.li
W a rs z a w a . 18 . cze rw ca . (sw  w c z o 

ra j w  S w isło czy  o d b y ła  s ię  u ro czy sto ść  
o ttsłon ięc ia  p o m n ik a  R o m u a ld a  T a n -  
gu tta , Po o d p ra w ie n iu  M szy polow ej 
przez  te .  b isk u p a  M ich a lk iew irza , p o d 
niosłe k a z a n ie  w yg łosił t e .  biskw p Ban* 
(bursk i W im ien iu  P re z y d e n ta  R zp lte j 
p rzem ów ił gen. Faforycy, w  im ien iu  
B. B. p o se ł P o lak iew icz .. R ząd- r e p re 
zen to w ał m m . N iezaby tow sŁ i, .U ro
czystość  z a k o ń czy ła  się  d e filada .

—  o-— - 
ZAPRZECZENIE POGŁOSKI.

Warszawa, 1'8. czerwca: (TeL Cl Pi) 
Min. skarbu komunikuje,, źe wiado
mość o mającej jakoby nastąpić nomi
nacji p. Stanisława Darie1 ianowefclegr 
na stanowisko prezesa FzIO, nic -odpo
wiada prawdzie.

— O -----

ROLNICY PODHALAŃSCY POZNAM 
GOSPODARKĘ SZWAJCARSKĄ. 
Zakopane, 18. cezrwca. P1? !  r  ^

Z inicjatywy Małopolskiego Tow. RoL
niczego pozy .poparciu Min. Rolnictwa, 
ijszna grupa, rolników podhalańskich 
udała się z  wyciecaiką ao azwa.^...
dla zapoznanie, się z tamtejszą, gospn 
darką. rolniczą, halną, i p a s tw isk o ^  
Natfkmy^yiierownieitwo wycieczki ob 
jął prof. dr. Włodek; Powrót nastąpi 
w końcu czlfcptf.

—  o——

URZĘDNIKÓW W k k a KOWIŻ.
Kraków, 18. czerwca, (TeL fi. P.) 

, (jfdbył-Sięl 'Tu wielki mauilestacyjny 
wiec pracowników państw- na którym 
domagano ysię m. i. uodwyiszenia pobo 
rów z Jnia 1 . łipca 0 36 proc. obecnego 
uposf feer ia, uowełizacp -stawy emery
talnej .w kierunku przyznania wszysi; 
khń ejąierytom byłych'-; p aństy" zabor
czych pelnsgo 
nogo

upp-s 3 żfeni a i3fffr ci y{ ;>I -

NIE2DVYlfŁA ś m i e r ć  m  a g n a t a  WĘGIERSKIEGO.
(Do a rtyku łu  na  s ir. 9.).

f f

NAJLEPSZE ZE W SZYSTK ICH !!! 
• TU.KI i C PUłKl 7 0LLESCHAU‘‘

Łsener !ne prz idst. w ic iisżw o  m 
P a s ę ,  Lwów, Kazinrerzows a 39

KATASTROFA KOLEJOWA POD AO 
RUNIEM-

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa 118. czerwca, (st) W czoraj 

u a  lin ji T om ił—Mokre wydarzy łr się » -  
tastrofa kolejowa Zderzyły elę dwa paro
wozy lak  gwałtowni'’ ie  jeden runął z 
nasypu, a drugi sic wykoleił. Ruch pasa 
żerski odbyw a sit; z przesiadaniem .

WYBORY W BRZEŚCIU N. BUGIEM.
Brześć n. Bugiem , .18. czerwca. (Tel. 

G. P.) W  niedzielę 17. bm. odbyły się tu 
w ybory do rady  m iejskiej. U prawnionycli 
było 16.884, głosowało 9.955. O trzym ały: 
lista  n r. 1 (BBWR.) t  m andatów , nr. 2 
(PPS.l 3 m andaty , nr. 3 (Żydzi) 9 m anda
ty, Bund 1 m andat, Poale Sion lewica 3 
m an d a ty ,' Poale Sion praw ic* 1 m andal . 
kom uniści 2 m andaty , R osjanie 1 m andat, 
inne ugrupow ania 2 m andaty.

■------ O*—
UTONĄŁ PODCZAS ZAWODÓW Pł Y-

W ACKICH.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

WarS}._wj» 18. czerwca. (sl) Z Berlina 
donoszą: Podczas w czorajszych zawodów 
pływ ackich w Grim mitze u toną ł jeden z 
najlepszych pływ aków  niem ieckich, 19-to 
lotni Alfred Lippe. D opiero przy -wywoły
w aniu  nazw isk uczestników' stw ierdzono 
brak  Lippego. Poszukiw ania pozostały 
bezskuteczne.

——wy-----

chleb  M ER KUR Y ann̂timi tylko 68 sr.
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Rewizja traktatu w Tria non
jest nietfoDiiszczaina ze wza!edów zasadniczych,

POLSKA M E  MOŻE ZGODZIĆ SIĘ NA NARUSZENIE INTERESÓW  SWEGO SPRZYMIERZEŃCA RU
MUŃSKIEGO. - -  uTUNICE, ZASTRZEŻONE TRAKTATAMI POKOJOWEMI SĄ NIETYKALNE.

L w ów , 19 czerwca.
D zisiejsze W ęgry, po-klęsce i roz

biorze usunięte z szerszej polityki 
europejskiej, budzą u nas zaintere
sow anie dość znikome. W ynika to 
z braku ws polnych interesów , a 
jeszcze bardziej z  braku w zajem 
nych konfliktów . O w iekow ych są 
siadach, dziś oddzielonych od

Się
nas
ły 

są jednak nie jjmg znaczenia paty 
« o b k  epntwy. więc fa- 

llbj. jaka cechuje stanosjrteięę poićflrie. 
W rezultacie wszredrie ta (&astra!- 

! 'żenią, 'a l f ,jx>iity'er,nf, jak/rzeczowe, 
j Stóac5|ją Śm 'n a  d n ,; że jicirHiKtyfcacyjne
j (Sążema WeMer m a n y  traktować 
i imóć eU eaw , Nie wpływu, na %o zgoła
1 jakaś sympatia- (b  Mato} Enienty,

zagraniczna;
czeskim  kury taizem , słyszy  
k . ile przynosi prasa 
jakiś transport broni, przychw yco
ny w St. Gctthard, jakaś ak cja  pra
sow a, wszczęta w A nglii o rewizję 
granie.

Tej to akc j:’̂ ' prowadzonej przez 
koncern prasy lorda Rotherroere, na 
k ż y  się. k ilka kom entarzy. .Tej na
czelny postulat m ógłby w  Polsce 
liczyć W zasadzie na pew ną popu
larność. .Mimo bow iem  szczupłej 
Ilości zdecydow anych W ęgrofilów  

ludność polska zaw sze m iała i m ieć  
męazie dużo zrozum ienia dla naro
dów, których los przypom ina nam  
nasz los. w łasny. Również polityka  
polska m usi liczyć się z  tern, że 
prężność w ytw orzenia skutkiem  ści
enienia W ęgier do granic wprost, 
nieprawdopodobnie ciasnych, n ic  
da się  a la  longue utrzym ać i przy 
lada sposobności rozsadzi nałożone 
kordony,

Ale zagadnienie to m a również 
stronę odwrotną. Dla W ęgier stałem  
dążeniem  jest rew izją  traktatu w  
Trianon. Nas ton traktat bezpośrednia 

JklE o interesuje/ jednak 'sama MOS rewi- 
■j& trafcł&iów, zawartych po wie&tej 
wojnie, nie m oie liczyć w PoW t! aa po 
parcie. Traktaty to tworzą, pewien 
kompleks i naruszenie jednogó wpły
wa, na osłabienie wartości innych, a 
więc :prrzedewbzyhtik:«m traktatu war- 
m takiego, którego nietykalność je»d dla 
Polaki rzeczą wagi największej, Re
windykacja granic węgierskich/wywo
ła łany natychmiast ech* u naszych 
zranić zschodnicii, byłaby dla Nie
miec cennym prejudykatem prawnym 
i politycznym.

■Ponadto ocwaiłme zasteseżenla .b u -  
jPfeićd musi rzacrowa ftjdaą
"WiwakM. Mamys .pod! ręką publika
cje pK>p&gahdowe, poświęcony zaelwd- 
nim feytorjom rjmuhijkiiri Wynika 
iz .rwchj że past pojmaru-zny zamiesz
kuje; zwarta więfcżeść węgaAska.

Tymczasen aupółńto ćó ' mnegu 
rapowi spis ludności z r. 1920. W 4-eh 

n nadffrarrk zuyc.h. d> których 
Węgrzy roszczą, sobie pretensje z ty
tułu praw etnograficznych (Arad. Bi- 
hmr, sataj i  Satul na 1.413.000
kudmośca, przypada.; Rumunów 822,000 
(5R2%j’. l  Węgrów 418 uOO (29.6%). 
Niemców 70.000 (5 % ), Żydów 68.000 

Słowakom Swbfm * innych 
33.000 (2.4%). WidW: z  tc;K<*. że Hu- 
m uni tw orsą wi»lrwt»Sf i hełnrzglądaą 
i wnględm,
■ W najbliższym 'pasie pjgraniisznyrn 
nyt 900.000 mieszkańców posiadają 
Rumuni -16 muc,. Węgrzy 38 proc. 
A więc nawet tutaj tworzą Rumuni 
większość względtoą. przyczem i to 
■trzeba wciąć pod uwagę, , .że obszar 
tort obejmuje również miasta, prze- 
ważnwS zcnadjaryzowane, podczas gdy 
obszar wiejski jest ciem U «systo ru- 
muń Ki.

Szezęgóły pwyż&aę,'. jafcbslwifik 
ni# «pącbnc(zą. z^ommLenia u Węgrów,

n a  u b r a n i a  m ęskie, kABRrtZNY S, ŁAD SUKłt i

S L U D W I K  K A L s KIk o 8 i , i u y ,  culm ir “- L W U  I *  ■ BY I Ł  n  S» 1 % n
i płaszcze dam skie O

Tosia v m B s tfisie. —  e s p  i? lir ju zn 3 .
lw ó w , u l. R u to w s k is p o  7 .

(Haprrec w Katedr/).

Senacka komiśja budżetowa
PR Z Y JĘ Ł A  B U D Ż t.7  W  BRZM IEN IU  u O H w  AiLONEM m m Z  SEJM .

Warssawa, 18 czerwca. (Teł. G. E.],: 
Senacka feoniifja s&arixwo-biMżetowa 
przyjęła na wniosek sen. Szarsfciego 

"(RB) budżet pslistwa w  tor^mifcuiu u- 
chw alom.® przez Sejm na r. 1928/29. 
Budżet wejdz/e pod obradiy Senatu.

T em saanem  K om isja  Senatu . z a a k 
cep to w a ła  a c h w a ię  se jm ow ą, sk reśla- 
ją c ą  i\u id n a z  tiy sp a z y c y jn / MSW., m a z  
szereg  in n y c h  p*pśEaw«b opozyuy inych .

Wniosek sedi Szatakioigo uważają za 
sensacyjny iwret^ dokonany pizez klnh 
ł BWR. w poroznmienłn z czj»mim<uni 
rządowymi.

„Przegl. Wieca." iprzyguśz^za, że 
•krok ton stoi w związku i  o s ta tn ią  so
b o tn ią  k o n fe ren c ją  Marms. P iłsudsk iego  
z  M arsz. S e n a tu  A zym aA skim  i  p ieze - 
sew  B B W R  S taw k iem .

Mn m  ifiEoii di Simoi
^ZOSTAW IONA PRZEZ 

P aryż  18. ćzorwca. (Teł. G. P.) ,,Ma
lin "  donosi, że m inisterstw o spraw zagr;, 
wystosowało do Czlczerlna ostry w lor- 
tnle protest z  powoda obrażających Frań 
e,|ę wywodów prokun.*ora sowjecklego

NA BET O D P0W IE E Z I. 
w procesie przeciwko inżynierom n£e- 
inicekini. Cziczerin, wbrew zwyczajom 
dyplom atycznym  na notę tę wcale nie 
.■eagowi i, co wywołało wielkie oburze
nie w t francuskich  kolach politycznych.

r lam mai m  o eia aii ®
bUHZI MO.ŚT W CJ&ANSKU I NlsZCZT STATEK.

Warszawa 18. (czerwca, (st) W  Gdań
sku w czoraj w ieczorem parow iec niem ie
cki „H ans R udolf Reichel" najechał na 
m ost t. zw. „Grhne Brucke". Kapitan po
stanowił sam bez pomoey pilota wypro
wadzić statek z pOrtn. Statek odbił 1 nic 
czekając na  otw arcie m ostu pom ocnicze
go, w jechał na  fila r now obudującego się 
m ostu, zburzy! wielką część rusztowania

I nowy filar m ostow j. Nie podniesione 
jeszcze metalowe klapy mostowe zosiały 
potężną silH uderzenia oderwane mi pod. 
staw i na klika metrów odsunięte w bok. 
Statek został silnie uszkodzony, straty 
bardzo wielkie. Odpowiedzialność za ka
tastrofę ponosi niemiecki kapitan, który 
był kompletnie pijany.

■wobec której nie jesteśmy ntozem 
związani/ aJe prosty wzgląd a& « ■ »  
no»c i  nasze wUhil» interesy. W sp o  
tzo ru^iuóako-wog.tor =ik u u  ■ wc-bo^zą 
one poha-Jlo o ‘tyto w grę, że -nainuszają 
stan posiadania naszego jąnEynae- 
n,aóoa i  parzyspa.*ają mu hednaic-, 
których bez Węgier x»sia4a aź naSto 
wiiele.

DOKONAŁO CO DWU LOTNIKÓW
L ondyn 18. czerwca. (Tel. G. P.J Sa

m olot „Fricndship*4, który wyleciał * Tro- 
pasaey w kierunku Enropy doftiósł na 
fali 600 m., tże znajduje się nad olbrzy
m im ubszarem  wód okoto 300 mil ang. od 
Nowej F u n ian d ji, otoczony gęsteml m gła
mi 1 czam em i chm uram i, obaw iając się 
burzy. D otąd jednak  lot odbywa sięszczę 
śliwie.

L o n d y n , 18. c ż e tw c a . (Tal. G. P.) 
A yaucja R e u te ra  donosi, ze  sajmolot 

P rz y ja ź ń 11 w id z ia n y  b y ł o 72 m ile  na. 
w schód  od  Q uean3tow n. O goaz. 10 sa 
m olot k rą ż y ł n a d  okreD m  ..A m eryka11, 
p g p e m  o d lec ia ł w  k ie ru n k u  pó łn o c
nym .

d a  E u r o p y
LOTNIO au  

W ied eń , J8

NA „ F A IE N D S H IF 1.

czerwca. (Tel. G. P.) 
^ e i llr g  u rzęd o w y ch  don ies ień , k tó re  

h i n a n o s i ły , sam o lo t „ F r ie n d s ł-p ”  w y 
lą d o w a ł w Ir len tlp .

L o n d y n , 18. czerwca. (Tel. G. P.) 
Agencja Reutera ptodaje, żo wodjno- 
płaćowiec ..Friandship11 („Przyjaźń11), 
na którym loinicżkj. A m a lia  E atfłnrird  

lotnicy W. S iu ltz  oraz S te fan ik  wy
lecieli w czo ra j z  T rep aseey  w N. F u n - 
la m d i z tsomiareoi prznlecfenia p m z  
Dilanityk do Walencji' w Ilrańdji, w y- 
'ąńowal daiś popuł. o yodz. 12.40 mię- 
nzy BurrypÓri w Llamkley (Ir lan d ja ) 
Lmniikom zgotowała ludność owacyjne 
piwyjęcie

W iadom ość o  loc ie  d o k o n an y m  
p rz e z  m fodą Acneryftamikę rozprrze- 
sfrzen iiii s iw  ^  n ie s ły c h a n ą  szy b k o śc ią  
w  A m eryce, w yw ołu jąc  wrszędsde im tu- 
z jad ty czn e  w y lm c h y  rad o  t e ,

P A N i BOLŁS ZACZNIE LOT OD 
EUROPY.

S t. Jeam , 18'. cze rw ca . (Tel. G-. P .) 
L u tirc z k a  M s. B oH S lś ieg to w arzy sze  
postanow ili p o w ró c ić  d ó  N. Jca-icu i 
p rzew ieść  sam olo t „M iss C olum bia" 
ókręfcem do H o u team p ten  w Angi i /  
sk ąd  rnzedsaąw eźm te  lo t p ra e z  A tla n 
tyk  ^  w sch o d u  n a  żac łićd .

■. ■ ■ . o ■ .
HARRISON W  WARSZAWIE.

W arszawa, 18. czerwca, (Tel, G. P.) 
W czoraj przybył do W arszaw y p. Georg 
I la r .i io n , w W gu b em ato r now ojorskiego 
B anku Federalnego. R ew izytuje on wi- 
cepr. M łynarskiego, k tó ry  w roku  u b ie 
głym w spółpracow ał w N. Jo rk u  z B an
kiem Federalnym . Pobyt p  .Hai risona w 
W arszawie p o i.w a  k ilka  dni, przyczem  
odbędą się konferencjo z członkam i Pizą 
du  i B anku Polskiego,

 -O ■■■■■ ••r . .
OLBRZYłrn POŻAR FABRYKI 

W  RADOMIU.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Wąrszńwa 18. czerwca, (st) W czoraj 
wieczorem pow stał pożar w R adom iu w 
5-piętr. ogrom nym  gm achu faUryKi gię
tych mebli Kohna, przyczem rała fabry- 
ka wraz z liczne mi maszynami i wielkim  
zapasem mebli spłonęła doszczętnie. W e
dług prow izorycznych obliczeń stra ty  wy 
noszą około 8 m iijonów. Pozbawionych 
pracy zostało óOO robotniku*.

ZSkzO  DKOGISTÓW W  WARSZAWIE.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 18. czerwca, (st) W czoraj 
odbył się w W arszaw ie Zjazd ó .ugistów, 
k tó ry  zgrom adził przeszło tysiąc Uczest
ników  2 całe j Polski. Zjazd m iał charak 
te r  inform acyjny, a ob rady  toczyły się 
głównie dokoła interesów  zagrożonych w 
swoim bycie drogistów . Z jazd uchw alił 
m. i,: prosić M inistra spraw  wewn. o  «- 
ehyleńłe, względnie odroczenie rozporzą. 
Izernia w  sprawie sprzedaży specyfików  
w składach aptecznym , o n z  o  polecenie 
opracow ania nowej ustawy drogistow- 
sklcj 1 przedłożenie jej Sejmowi jedno
cześnie z usławą aptcKarsiu. Jednocześ
nie zjazd prosi aż do w ejścia w Zycie no
w ej ustaw y o pozostaw ienie dotychczaso
wych uprawnień drogistów w Małoppl. 
sec lub  o rozciągnięcie przepisów z b. 
K ongresówki n a  M ałopolską.

—  .
MURASZKO POWIESIŁ SIĘ WSKUTEK 

TOTALIZATORA,
Warszawa, 18. czerw er (Tel. G. P.) 

Nocy dzisiejszej przy ul. Pięknej powie
si! . się 20-ietnl fryz je r J. M uraszuo. Po • 
wodem sam obójstw a przegranie w iększej 
sumy pieniędzy na w yścigach konnych 
w totalizatora .

Najmodniejsze Fulary, Mtrki- 
zety, bawełniane wyroby fan
tazyjne, kreplisy, lekkie weł- 

nianki
poleca w olbrzymim wyborze 

firma

iHRmoiiPi
IW A  Ul. Ra! CKl 10.

Te same uowosci we f ljach:
w Stryju, Drohobyczu, Tarnopaiu 

i Tarnow a
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Groźna sytuacja w Grecji.
m i j a  M i  w . ima k  m m  t a f f i s i M

Bialogród, 18 czerwca. (T eł. G. 
P.) Z Salonik donoszą, że w  całej 
Grecji szerzy się. ruch kom unisty
czny. W  Salonikach, Pireus oraz 
Dramie przyszło do ostrych starć 
z policją. W  najbliższym  czas je pro 
błaznowany m a być w  całej Grecji 
strajk generalny. Pow szechnie p a
nuje przekonanie,, że jest to wstęp 
do ogólnej rew olucji kom unistycz
nej, której celem  „ogłoszenie dykta
tury proletarjata'*. Pangalos jest 
podobno w kontakcie z rewolucjom  
stam i. Także część prasy sprzyja 
rewolucji. Aresztowano w Salon i
kach 15 osób, którym  zarzucano or 
ganizow anie pow stania kom unisty
cznego w  Grecji.

Ateny, 18 czerwca, (T el. G. P.) 
W rzenie strajkowe, które, rozpoczę
to się od strajku robotników prze
m ysłu tytoniowego, rpzszerza się i 
objeló robotników okrętow ych, a 
także załogi staikóu greckiej floty  
handlow ej. K om uniści wzmogli 
ogromnie agitację

■Wiedeń, 18. czerwca. (Tel. Cr. P i 
iJonSszu, z Salonik, że slęajk robotni
ków tytoniowych przybiera poważne 
ło m y . Ruch strajkowy ogarnął ca
ła Grecję. Wśród robotników pautto 
niebezpieczne wrzenie. Cały ruch przy 
biera charakter rewolty. Przą.d zdecydo 
wał su-; na. energiczne zarządzenia, w  
wielu .mi alfach -policja i wojsko jest w 
pogotowiu W S łlonAtach, Pireus i  Dra
mie przyszło do krwawych walk alicc- 
nych. W Płreus strajkujący zbudowali 
na u licad \ barykady, przyczem przy
szło dc wymiany -strzałów z  policją. 
Starcia trwały cała noc. Policja jest 
bezsilni a wobec strajkujących. Musiano

„WIELKIE" MANEWRY LITEWsiufi 
NAD GRANICĄ POLSKI.

Wilno, 18 czerwca. (Tel. G. P.) Nie
daleko pogranicza polsko- litewskiego 
w  rejonie Druskiennik odbywają się o- 
becnie wielk’“ manewry wajck litew
skich. W manewrach tych biorą udział 
■wszystkie’ 3'odzaje broni, nuti wy łącza- 
jąi) czołgów i samolotów.

  o -

weswuó fio pomocy wojrso. Mm® to 
niemi ai® sto wypędzić robotników z bp 
rykaiL.

W Draimię , krwawe walki uliczne 
trvrały az do rana. Na płaca boju leg^o 
oO robotników. Wśród' wojsKa i policji 
jest h ikusei m  mych. Także i w Ka- 
walla miały miejsce walki uliczne.

Powszechnie panuje przekonanię, 
że akcja strajkując y robotników mu

Bunt floty greckiej.
] Wiedeń, 18. czerwca, (Tel. Cr. PO 

W csdle dtepesz z  ©iatogrodiu j 'erwsza 
eskadra grecka miała oświadczyć 
swoją s i jisw ć  ze a’a„Jkującymi ro
botnikami. Wswps.kie pociągi otTeż- 
dżające z Aten do Salonik sosńaly 
rcałnnnn.ar.e T .̂r^Y*1;

HM timtn ta tnu om
w st?pu]̂  gwsłtiwr.la przeć w Polsce.

ŻĄDAJĄ ?IIEPRZY7NANtA P0 LA5OM KONTYNGENTU WĘGLA I ŻELAZA
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warurat,a, 18. czerwca, (st.) Wobec 
spodziewanego podjęcia rokowań o 
polsko-niemiecki tfaktat handlowy, niej 
mieckio koła przemysłowe, złożone z
Berg und Hiiten Vereln w  Gliwicach,* 
wystosowały publicznie o niepiryznę. 
nie Polsce kontyngentu węgla w wy ■ 
sckości 200 tys, ton i  żelaza 300 tys.
ton. Przemysłowcy grofą zwolnieniem

1(1 1 *1  f l i i / s ;
nafszSachetnjejszy krem  J o  
twarzy I r |k, któremu m!> 
Ijony pań zaw dzięczają  

sw oją p iękność. 
W s z ę d z i e  d o  n a b y c i*

W  r j g M  M M I  i  U r n .

Uchwalono do dn ia  1. Kpca br. p rzy 
gotow ać w nioski w om aw ianych sp ra
wach, k tóre  po przyjęciu  przez plenum 
klubu BB. jżostaną złożone Sejmowi.

WYPADEK r ,  W ICEPREM JERA 
BARTLA.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszaw a JS. czerwca, (ps) P. wiee- 

p rem jer B arłei w yjechał w czoraj autem  
do P łocka w tow arzystw ie k ilku  osób (m. 
i. rek to ra  Politechniki lw ow skiej T okar
skiego). P. w iceprein jer sam  prow adził 
wóz marki'Y,Cadiliitc“. Pod Jab łonna k ie 
row nica nagle p rzestała  działać. P. Barteł 
nie tracąc przytom ności zam knął m otor 
i pościł w ruch ham ulce. Po zatrzym aniu 
wozu wszyscy przesiedli sio na  inny sa
m ochód i wrócili do W arszaw y.

charakter rewolucji, a celem jej jejr 
mwkiam^CTania dyktatury proletariatu.

Wiedeń, 18. czerwca. (Tel. G. P.) 
„Tol. Comp." donosi, że dziś rozpoczął 
sto w Gracji genwzołuy strajk. Straj 
kuje 350.000 robotników. Rząd grecki 
postanowił o osadzie felektrawnię w Ate- 
naca wejsktem. Także i  budynki pu
bliczne, oraz fabryki chronione są przez 
oddziały wojskowe.

z  powodu strajku kolejowego. Admira
licja w dnodze iskrowej poleciła ko
rne nć anrtowi krążownika AwairoLf, 
znajdującemu się na Morzu Śród ziem- 
nem wrócić bewwwlocnme fi® Firesu. 
igdżJio olnzyom v dalszó ńi-stc ukojt;.

x».ihiiiśa jy  oszczaODGoiii
03W'atu 8óbreckiego w Bńbrcs

zaw iadam ia P. T. K njen.ów , iż  z dn em
1, czerwca b r. i ozp w zą  a na teraniu
m. Bobrki wsielk:9 czyn ości w za

kres bankowości wchodzące.
Dyrekcja,

7—8  tys. robotników, ęb ich zdaniem, 
rzzedstaru? redukcję zarobków o 
l ,200.tys. maitk zmniejszenie siły  na 
bywczej i Ibodafkowej 'niemieckiego Ślą
ską, oraz następstwa w formie ostrego 
przesilenia w produkcji, beziotanńu i 
zbycie. Przemysłowcy domagają się 
daleko idących rekompensat od Polski-

K ryuica 18. czerw ca. (Tel. G. P.) Wczo 
raj odbyło sic tu  zebranie grupy regjo- 
na lnej posłów i senatorów  BBWR, woj. 
krakow skiego poa przewodnictwem pos. 
dr. Dyboskiego.

R eferat o potrzebach m. K rakow a w y
głosił prezydent m iasta sen. Rollc, k tó ry  
stw ierdził, że K raków  pow inien być cen

trum  gospodarezem d la  woj. krakow skie 
go oraz południow ych pow iatów  b. Kon
gresówki i G. Śląska, ośrodkiem  k u ltu ra l
nym  całego państw a i w ażną bazą m chu  
turystycznego.

Pos. Dyboski wygłosi! re fe ra t na  te 
m at polityki zdrow isknwej, w ysuwając 
szereg postulatów.

ZJAŻD PRZEDSTAWICIELI "JRZii- 
EÓW SLEDCŻYGH P, P, 

Warszawa, 18. czerwca. (Tel. G P .1 
W  zrozumieniu doniosłości sfctóby 
śledczej i .jej fachowego wykształcenia, 
oraz wyposażania w najnowsze zdoby
cze -lipniki, gł„ £« „guduk Policji 
pułk. Maleszkn-yahl zwołał ujazd wozy* 
Btfeich naczelników i  iu%%dów śled
czych w państwie, Zjazd.rozipoctsął się 
o godz. 9 rano. Przewodniczy 
nik centr. Policji kryminalnej major 
Plato Bałłabau. Obrady będą. trwały 
kilka dni.

..-----
POPTtÓT DZIEkTMKARZY POI SKK H 

Z RUMUNJI,
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

W ar»»awa 18. czerwca, (ps) Dzisiaj 
pow róciła z H unm nji do W arszaw y dele
gacja dziennikarzy  polskich z red. Grze
gorczykiem na  czele. D elegacja w zięła u- 
dział w Bukareszcie w konferencji po ro 
zum ienia prasowego polsko-rum uńskiego.

 o-----
PRZEKŁAD KSIĄG PRAWOSŁAWNA H 

NA JĘZYK UKRAIŃSKI. 
W arszaw a, 18. czerwca. (Teł. G. P.) 

W  Min. ośw iaty odbyło sic w czoraj posie
dzenie inauguracyjne kom isji zw ołanej w 
spraw ie zorganizow ania przek*<tau ksiąg 
liturgicznych na  język  ukraińsk i. Min. 
D obrncki otw orzył posiedzenie i podkre
ślił konieczność naw iązania przez praw o
sław ną Cerkiew w Polsce do tradycy j
nych form  i obyczajów  te j Cerkw i w 
Rsiilittej przed rozbioram i. W yłoniono 
Komisję, k tó ra  istnieć będzie jako  d o rad 
czy insty tu t naukow y przy Min. oświaty. 
Przew odniczącym  Komisji w ybrano prof. 
Ggijenkę,

CZIUKERIN ZAITIEPGlOJOfT WI
ZYTĄ L1NDSAYA.

B erlin , 18. czerwca. vTel. G. i1,' 
„Ruto donosi, żs ostatnia konferencja 
pom iędzy  Czii le n n e m  a  PatJto m do
ty c z y ła  pow odów  i celów  w a rsz a w sk ie  
w toyty  a m b a sa d o ra  ŁnJii w  B tr l im t ,  
uizińi iya. Pismo to donosi dalej, 
przybycie, polskiej delegaci:’ do rokowań 
handlowy cli, która przyjechać miała, do 
Moskwy 7, końcem czerwca, odlożmu 
zostało na. czas nieograniczony.

SILNE 5 RZLSIENIE ZIEMI, 
Kraków, 18. czerwca. S fiaj. G. P.ł 

17. bm. sc3ISiogi-af tut. obsorwatorpim 
zanotował silno  tre ę s ie n ie  siern l, Mó-

■,'fego b^nisko leżało ox(ho 11.09P km . o£ 
Krakowa. Pierwsz y  wc? tr^fe y^ytoia t y
miejsce o godz, 4.3bi$mrt.;,!iek. 30. • zaś 
najgwałtowni^szc o godz. 5 min. 10 
s«k. 42, trwały 2 m in ifll Drżenie trwa
ło do godiz. 5,21.

B erlin , 18. cze»v<fu.- (Tel.'*'G. P.L 
Z Karlsi-ulte donoszą, że •laiutejtiżc 

•?sejsmografy zanotowały ••-między godz. 
6 a 7 rano olbrzymie trzęsienie ziemi 
w odległoócd 9.000 khu.
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lecz nie został przez nie spostrzeżony.
CORAZ NOWE SAMOLOTY SPIESZĄ NA POMOC- — RADIOSTACJA UTRZYMUJE KONTAKT Z ROZBIT 

KAMI „ITALJT'
HalsHigfors, 18 czerwca., (Toi. G. P.) 

flydroplan -wysłany ptrżez, rząd finteri- 
■cfcflki do bieguna, północnego, wylądo
wał wczoraj w  Tj-ftmsó. poczerń, po 
zaopatrzeniu się w ntrwy aapas bcn- 
z/y&y polodoł do Spitebergn.

Rzym, 18. czerwca. (Teł. G. P.) 
Włoskie nrinialerstwo lotnictw®, wy- 
r-tfafo ze stacji. 'Marina di Pisa trzeci 
włoski hydrcplan pod dowództwem 
kapitana lot. Raraaseoniego na ratuhek 
M&. NobiSe.

Rzym, . 18. czerwca. (Tek G- V.) 
...CiiMa di. Milano" donosi rafljófeśfeta- 
feznie, że L arsen i  Hełm odlecieli na 
poss&kiwatile zaioęi „LaUja". Po od
byciu lotu oświadczyli fż n is  dosbae- 
głi nałogi „Italfł'1. Natomiast Ntbilo 
zawfadtamił drogą fffltKwą śtetók 
„Ciste. di iż wldKial samoloty.
W <kf>e?,?.y tej Nobile określa połoźm 
me geegraftezńe. w którem pic znaj-
4 uć<5.

Ttoatóoe, 18. czetwoo. (Teł. G. PO 
fjotnik Guitbaud przybył tu ćfeiś o 
!'odiz 6 i odleciał w dalszą drogę-na 
Sffltetosrg. PwseoowieSnfe nwte&rbki- 
ficzine są pomyślne.

Osló, 18 tóerwca* (Tch G. P.) Z 
••KirtgSbay donoszę. że parowce „B ia  
ganza'4 i „Hobby4* przełam ały dal
sze zapory lodowo i przedostały się 
aż 10 kim. na Wschód od przylądka 
północnego Spiłzbergu. W czoraj je 
dnakże rozpoczęła się znow u śnieży  
ca, a  gęste m gły  zasłan iały  hory
zont, wobec tego zaniechano p lano
w anego lotu ponad lodam i, Radjo- j 
stacja. „Citta di Mi>l.afio“ inform uje j 
w d. t .  Nobi lego depeszam i o prze- ’ 
biegu akcji.

Rzym* 18 czerwca. (T eł. G. P .) 
Jak wiadom o, Nobile nadesłał pa
rowcowi „Citia d i Milano" radjode- 
peszę, w- której ośw iadcza, że spo
strzegł on sam olot Larsena i Łue- 
IzoWa. Miejsce, gdzie Nobile prze
byw a obecnie* różni się znacznie od 
m iejsca wskazanego trzy dni temu.

(80 st. 33 m in. szer. półn. a 27 sf. 12 
m in. d ługości w sch. od G reenwich). 
Punkt ten znajduje się praw dopo
dobnie m niej więcej o  5 m il na 
w schód od w yspy F ovn  a około 8  
m i! od punktu w skazyw anego po
przednio.

Łarsen ośw iadczył, że przebył 
drogę powietrzną od Przylądka 
Półn. do Przylądka Lateż, przez w y 
spę Rops, podczas gdy lotnik L ue- 
izow  leciał w zdłuż 80 st. 40 m in. aż  
do w yspy Karola XII. W racając na

Ze spraw miejski cłu

Przylądek La tez lotnik  spostrzegł 
ślady sań w  okolicach zatoki W a- 
lenherg i  w  okolicach w ysp y  Sca- 
reshy, przyczem  stw ierdził, że sa 
nie te prow adzi dw óch ludzi.. Lód 
jest tam w  stanie ułatw iającym  
znacznie podróż pieszo. Lotnicy  
zm ieniw szy m otor natychm iast po- 

! dejm ą uoWy lot, alby dotrzeć do o- 
| bozu gen, Nobile, który ze sw ej stro 
j ny donosi, żo obecne w arunld  at

m osferyczne i stan lodów  są po
m yślne.

■  sta te
ZNAWCÓW % DZIEDZINY

Lwów* 19. ezumca.
Jp .: Wczoraj odbyte ą&ę koństyluiu.- 

jące posiedzenie komisji teatralnej- 
| Przewódnie-zącym Wybrano paraf. Groe- 

ra, zastępcą iisraew-odn-śezĄCeiro red). 
Szczy-rka. Następni* r. W ateński w  ob
szernym referacie .pizst^śiiwa? gyifaia- 
cję, wytwmroną prze*: wydsierżEwie-

d r a m a tu  i  muzyki
WOŁANO,

nie teatrów. Po krótkiej dyskusji wy
brano referentem dira Majerskiego* 
zaś koreferentem red. Heschelesa. 
Sprawę wyznaczenia znawców z dzie
dziny 'literatury dtramtycssodj 3 mu
zyki, którzy mają, być powołam z po- 

| m  Rady Przyboczne,i odroczono do ńa- 
‘ stępnego posifdaiónia1.

ODBYŁ Si ę  n a  b r o n i a c h  j a n o w s k i c h .
Lwów. 19. czerw ■;). j łow śki, ucz. p fyw ., 3-cią  Roman 

Dnia 18 czerwca br. o gódz. 18, j Plniśzikowsiki, ucz. IX gimn.

ORYGINALNA DEMONSTRACJA.
(Telefonem od liaśrcgo korespondenta.) 

W arszaw a IŚ. eżerweft. (st) Zwią/ćk 
Niemców z. b. kólohjl or&tt wysiedlonych 
r. b. proW ińcji niem ieckich zw ołał Wczo
ra j w  Berlinie e lb rty tn i wiec, z udziałem  
k ilku  tysięcy osób. tl  wejfośia rozdaw ał u 
lotni lo r. Hainscbct, h. kolonista B razyiji, 
odziany w stró j kępiriówy* nu którym  p«- 
prcycueplal nakazy egzekucyjne* licy tu ją  
ee  g» do  ostatniego ubraniu . Zebranie 
jtowzięlo rezolaejó. dom agające się od 
Kólchswehry tircgulowaniń spraw y od
szkodowań d la  poizkrtdowanyeli wojną.

I RĄBA POWlŁTRZNA W STANACH ZJ.
Paryż 18. czerwca. (Tel. G. P.) „Ma- 

tih” donosi z F rederick  w stanie Oklabo- 
(na. że trąb a  pow ietrzna poczyniła w iel
kie spustoszenia W części tego stanu. Mia
sto B lair zostało zniszczone. Jes t wielo 
zz b itjc h  i rannych .

ŻÓŁTA FEBRA W STOLICY BRA- 
ZYLJt

Rio d« Janeiro, 18. czerwca. {Tel. G. 
P.) W mieście ipanwje od pewnego cza- 

epidsm ja, żółtej fabry* i. zW. Ż ółty  
H u b a . Wódług danycdt władz sanitar
nych, zamarło w' tub. tygodniu na tę 
iabrę fiO otteb.

na lotnisku wojskow em  na Błoniach  
janow skich wo Lw ow ie, odbył się 
II. Konkurs m odeli lotniczych, urzą
dzony staraniem  Komitetu W oj. L. O 
P. P. w e Lw ow ie. Do konkursu sta
nęło 19 zaw odników , (przeważnie 
m łodzież szkół średnich we L w o
wie, z 26 m odelam i. Konkurs obej
mował: m odele belkowe, kadłubowe, 
rekordowe i redukcyjne.

W  dziale m odeli belkow ych 1-szą  
nagrodę uzyskał Józef Siszka ucz. 
pryw., 2-gą B ronisław  Piątkowski, 
ucż. szk. pow., 3 -cią  Antoni W al- 
toś* ucz. VIII gim n.

W  dziale m odeli kadłubowych  
1-SZą nagrodę uzyskał Zbigniew  
W esely, uez. IX Gimn., 2-gą Roman 
Karnasiewicz, ucz. IX gim n,, 3-cią  
Juljan M ichałowski, ucz. pryw.

W dziale m odeli rekordowych  
1-szą nagrodę W ładysław  Frydrych, 
ucz. IV gim n., 2-gą Juljan M icha-

W  dziale redukcyjnym  I-szą  n a
grodę Feliks Paw łow icz, ucz. XI. 
gim n., 2-gą Juljan M ichałowski, ucz. 
pryw.

Prócz tego przyznano nagrodę 
1-tą za m odel ‘belkow y N. U chow i- 
czew i ,ucz. IX gim n.

W arunki atm osferyczne konkur
su nieprzychylne, w  m iarę u staw a
nia wiatru w yniki były  czerń raz lep
sze. Zainteresow anie wśród m ło
dzieży bardzo w ielkie.

K om isje konkursową Sianowi!i 
pp. por. piłot Skulski, pr&f. F . W ild  
i mjr. rezer. Adam Tiger. Po konkur
sie odbyło się wręczenie nagród i 
dyplom ów , zakończone przem ów ie
niem  p. mjr. Tigera „O znaczeniu  
m odelarstw a lotniczego44.

Nagrody Stanowiły pięknie w yk o
nane żetony, przybory piśm ienne i 
książki z dziedziny lotnictw a.

Z  dnia.
ZNALEŹLI DOBRE MIEJSCE.

Lwów 19. czerwca.
Od w iciu la t zahiegała dzielnica Ły

czakow ska o budów*; ochronki, k tó re j 
brak w tej stróń ie  da je  się dotkliw ie we 
zókkl szenególftle r&dzicoin niezam oż
nym. 1 w reszcie m arzenie to  ma zostać 
spełnione. P. Kom isarz Rządu postanowi! 
obdarzyć Łyczaków wzorową m iejską 
ochronką.

Ale po k ró tk ie j radości czekało zain
teresow anych głębokie zdziwienie. Oto 
postanow iono wybudować tę ochronkę 
na parceli m iejskiej przy ul. Pijarów  SI, 
k tó re j położenie jest takie: z jednej stro 
ny wysoki m ur ogniowy sąsiedniej kam ie

niey i stajnie 19 p. ul. Z drugiej parcela 
wolna (prywatna), n a  k tó re j w niedale
kim  czasie powstać ma rów nież w ielopię
trow a kam ienica. A % trzeciej strony — 
szpital chorób gardła, nosa i oczu.

Jak  widzimy, miejsce w ybrano szczę
śliwie. Między sta jn ią  i szpitalem . Auto
rem  projektu jes t p. ptof. M atakiewicz, 
pond rozum iejący się Hieźle na  inźynie- 
r ji w odnej. Na budowie oehronek i p ry
m ityw nej hygjenie znacznie gorzej. Ale 

m ożeby Województwo jako in stancja  
nadzorcza przypom niało p. profesorow i, 
gdzie ochronek budować nie należy.

Kalilf powinien iGSia: 
członkiem L 0. ?. P.

Pogrzeo s x  prcf s ira
W . Kościńskiegi.

Lwów, IB. czerwca.
Gimnazjum IV im. Jana Długosza,

przygotowujące się obecnie ćfo urocizy- 
stogo obchcdiu 504ecia swej daiałalno- 
ści wychowawiczej. poniosło świeżo bo 
leśną stratę ptzes śmierć i .  p, pmf, 
Wojciecha Kośdńslńego, który zmarł d. 
12 czerwca br. po niediługiej a ciężkiej 
chorobie w  -47 roku swego życia a 20 
trudu nauczycielskiego.

Pogrzeb odbył się we eswaTtefe 14 
bm. z  kryply 0 0 . Bernajsłymów o go-, 
dakiie 5 ’ popołudinte. Zwidkom odpiro- 
wadzonym na tyioczny spoczynek 
przez ks. Dra G. Szmyda, wśród aay- 
śty klotu, towarzyszyła łicana ośasza 
kiuwnych. przyjaciół i znajomych, 
przedewazystkiem cżtfouarowie gron 
profesorskich znaczineó części gimna
zjów lwowskich wraz z  Dyroktoramh 
przedstawiciel o sfor mdzMolsfcteh, 
młodzież Ekninazóiim IV im. J. Długo
sza i  im. Jordam, w  których Zmarły 
w ostatnich cżasajch uczył. Nad gro
bem prżcmćiwilł w* imieniu Rady Pc- 
daigogiczinej gimnazjum IV psnoff. Dr. 
St. Pilch, a imieniem młodzieży (jedon 
ze starszych uczniów. W mogile, po
kryto] wieńcami od rodziny, kolegów i 
młodzieży, spoczął Zmarły snem ci
chym na cimenlairzu Łycziakowakiiiti, 
dokąd dtichodrdć Go będą pogłosy as u- 
kocłtaitego Lwowa, w  którego obroni» 
walczył.

20-Iacis Lw o w sk . Szkoły 
Handlowe! T .  S. H .

Lwów, 18. czerwca.
W roku bieżącym miija dwadzie

ścia la t  od założenia TcrwaaZystwa 
Saafcoły HamAiowea wo Lwowie. W ro
ku 1907 z inicjatywy grona Obywate
li -Mieszczan naszego miasta powstał*) 
T S. H., którego wylą.cznam zadamiem 
jójt piwarlzettie sżikół handlowych, 
aby młodzaoż. zwłaszcza mf^aanożaiĄ, 
l rży gotować do pracy praktycznej w  
przedsiębiorstwach handlowo przei/ 

Obeoniż posiada T. S. II. trzykla
sową, szkolę handlową, przygotowują
cą młodzież do zawodu pracowników 
handilcwych — oraz jedincrocaną szko
łę ptrzyeposc-bienia kupieckiego, która 
i rsygoiowujc do pa^aktyki kupieefcioj i 
ma zastąpić teyletn ie dokształtumiie. 
W szkołach tych w roku bieżącym  
kształciło się 202 młodzieży w 6 od
działach, pad kier. 18 nauczycieli.

Absolwenci ażkołyi trzyklasowej 
mają wszystlde prawa państwowych 
sikół handlowych, a w5ęc" prawo do 
zBróconej służby wojskowe], po zdaniu 
egzaminu mogą dafe] studjewać w k- 
caurn baudlcwem, w państwowej sfu- 
żbió cywitnoj mają prawo do stano
wisk diragiej kategorii, dziacd zaś pra- 
oowftlteyw .państwowych i :*o'inorząd<; - 
wych otezymują ćaJkó-wiły zwrot o- 
płat szkolnych.

Lwowslfca Bżkvjła Handlowa T. S.
H. jest placówką społeczną, a zatem 
nie oifelioBooą na *y*k. Jak a ostatnie
go arrawozTlama wynik®, anaeżne na
wet subwencje Ministerstwa W. R- i
O. P. , miasta Lwowa, laby Handlo
wej i Przemysłowe] oraz innych im- 
sty*tuicyj aą wylącanio na te ceł« prze 
żnaeż-atio. Za przykładem Lwowa takie 
same Szkoły Handlowe TSH powsta
ły w Stanisławowie, Kołomyi, Jarosła
wiu, Drohobyczu i lanych miftśttJióh,

W Mku juitólóusżowym może szto  
ła z 'żadowólenióito, a nawet ż dumą 
spoglądać aa  pltra ewej 20»łfttna«j d*te* 
łaŁnośoi, na lićżne szeregi absolwełi- 
;ów i abśo’wentek pracujących w za- 
wodsaie handllowym, często na wybit
niejszych nawet gtąnćwJfikafth.

P. EL
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Krwawa „d in w a ” złoazialsKa
na ui. Wete. anów.

J a k  z g i n ą ?  , rK i k i ”  o d  k u l i  „ P e r k ą c z a ” .
SĄDOWY EPILOG TRAGEDII LUTOWEJ. — TRUMNA ZAEITEEO OPRYSZKA POD STOSAMI KWIATÓW 
1 WIEŃCÓW. — PBRKATONÓSY DYBYNA I PŁOCHA MYKIETKA. — GROŹUY ZAZDROSNEGO KURa SZA. 

ZESKOCZYWSZY Z BILARDU, ZŁODZIłw ŚCIGA RYWALA. — „SPLUWACZ" W ROBOCIE. —
Lwów, 19. czerwca.

(_ .) 'w lulym for lwowski- światek 
złodziejski in coppo-re odprowadził na 
mifoajjc wiecznego spoczynku tragicz
nie zmarłego swego towarzysza, który 
mimo młodego wieku, ooigrywa! w  tnim 
wybitną rolę, Jana Knrasaa, zwanego 
„Kito". Pogrzob przemienił się w praw
dziwą luaaifestacfe lwowskich zło- 
daieji i wypadł niezwykle Łlm-pomiją- 
coK Wzięło w  nim udział

kilkuset uczestników, 
którzy przez całą drogę aż na cmen
tarz -nieśli na sw ych  barkach trumnę 
ze zwłokami, zarzuconą etosami wień
ców i -Kwiatów.

Jesaczc w  styczniu for. Kurasz od
siadywał kajrę więziema za kradzież, 
pozostawiając na „święcie" swą ko
chankę Helen1? Myji*«iikę. Ta jednako
woż nie -dochowała mu wierności i na
wiązała stosunki z jego przyjacielem i 
kolegą
Teotftwen Babińskim lalse Dubyną,

znanym pod nazwą , Władek" lub 
„PerkacT’." (z -powodu perkatego nosa). 
Wieść o zdradzie Heileny doszła do uszu 
K-urąsza. Po wyjściu na wolność po
stanowił się zemścić i .wyszukał rapie 

nową kochankę,
Marję Gibajów-nę, pr-zyczcm odgraża] 

™ię Bobińskiemu -.yMyfcietee.
9. lutego Kurasz przybył w towa

rzystwie Leizora Wiłłera Jo mieszka
nia Jnlji Kuropatnej, u 'której zamiesz
kali Mykie'tika i  Dubieński. Wywoław
szy oboje na ulicę, wypoliczkowal My- 
kietkę w obecności Babińskiego za plot
ki, jakie rozszerzała o nowej jego ko
chance -Gifoałównej. Mykie-tkówna 
wbiegła -do mieszkania, doikąd Kurasz 
podążył za nią. Zdołała jedinak ukryć 
się u sąsiadów, a Kurasz uspokoił się 
i wrócił do domu, zapowiedziawszy 
tylko, że ją znowu pobije, jeżeli będzie 

robiła płatki.
Następnego dnia popołudniu Du- 

biński spotkał się z Wilderem, który 
doradzał mu, by pogodził się z Kura
sz cni, jednak Dubin®ki oświadczył, że 
ńie chce i że się na Kuraszu zemsl-i 
Następni. 1 udali się obaj do szynku 
Niftientocrga. przy ul. Weteranów, gdzie 
Dubiriski

usiadł na bilardzie,
<warza zwrócony do drzwi w chód o - 
w yoh.

Po. kilku min-ufacli wszedł Kurasz. 
Na widok Dub niskiego cofnął idę i po
czął uciekać. Dubiń-śki zeskoczył z bi
lardu, wyjął rewolwer i  wybiegł na u- 
licę, gdzie

począł sł**ełać
do uciekającego. £  4 strzałów dwa n» 
godziły śmiertelnie Hurasza, którego 
na. Ulicy oczekiwał zpa-ny złodziej Ja- 
kób Ansscbirsma.nn. Dobiuęki porzuci] 
rewolwer i zbiegł.

Śmiertelnie ranionego Kurasza Po
gotowie odwiozło do -szpitala, gdzie togo 
samego dnia zmarł. Po kilku dniach 
dopiero ujęto Dubińskiego, który przy
znał się do strzału, jednakowoż twier
dził,• Ab w rękach Kurasza ujrzał re
wolwer i chciał unrłsfflić jłL-i .cV'Mlv

Z zeznań św iadków , zw łaszcza  
Jukóba A usschusm anna w ynikało, 
że denat cofając się z  progu szynku

Niircnb-erga -powiedział do niego: 
„Stasiu, Perkaty leci do m nie ze 
spluwaczem " i począł uciekać. W  
tej chw ili Dubińshi z rewolwerem  
w ybiegł za nim, a św iadek -ode
zw ał się do niego: „€oTfhcesz, za co 
będziesz strzelał do niego, może się 
pogodzicie?" W  odpowiedzi -J^ubili
ski skierow ał rew olw er -do świadka,

zarcpelował,, oddał slrzał w kieruM  
ku u-1. W eteranów7, którędy uciekali 
Kurasz i A usschusm ann, poczom  
przebiegł na d r u *  stronę ulięy i 
jeszcze

dwukrotnie strzelił.
W azóraj Dułmis-ki stanął przed 

sądem przysięgłych, oskarżony o 
morderstwo. Prócz niego 'zasiedli na

law ie jąszćzó Leon Franek -i Anto
ni Kasaraba* którzy wspólnie z- 
Dubińskim  w nocy z 12 na 13 lute
go włam ali się do m agazynu spe
dytora MauryĆego^Augarlcna przy 
ul. F um iańskicj, gdzie skradli rbz- 
m aitc towary, W artości ponad 2 ly s .' 
zł. D oslali sito on i kanałem, na po
dwórze, a stam tąd do m agazynu, 
poczcm. tą Narną drog§. lup w y
nieśli.

Osk. Dubin,ski tlumarży g ig p o -  
dpjmio, jak w śledztw ie. Pr£cąłp- 
Jdiano wczoraj oskarżonych i część 
.świadków. Dziś dalszy ciąg rozpra
wy, która polrvB  jeszezfDtlwa dni.

Trybunałowi przewodnicz' r. 
Antonie wiczy oskarża prok. Pa k ii- 
kowski, bronią aylwoknei dr. Mci- 
sel, d i. Bendcl i dr! Żyw ieki.

Trzy samaDihtwa w Jednym dniu
OFICJAŁ SĄDU APELACYJNEGO OFiARĄ ROŁSTROJU NERWOWEGO. — KUPIEC OFIARĄ SWOICH DŁUŻ

NIKÓW BANKRUTÓW URZĘDNIK BANKU KULĄ REWOLWEROWĄ ZLIKWIDOWAŁ. %WE DŁUGI.
Lwów, 19. czerwca.

1 -C—p-J Już dawno -nie -zanotowano sec 
Lwowie tórafej ilości zamachów uannó- 
bój-ezych z taagiczuemi epilogami, jak 
w łaśn ie  w czoraj. W yją-dcc-wo ty m  w  
ze-m despnractcfch •krokówfilpipćMa. się 
sami mężczyźni ż, najro-zmałlsz-yeli po- 
W  0(jĆ W .

Pierwszy popełnił samobójstw® o 
gcjjdz-. 4 nad 44-l*?L i , Wacław
Miikusiń-ski. oiicr-al 8 w m

zam. przy ul. Narutowicza 9, p-rzjt-z 
się. Powodom sa-nwtoóf- 

s w a  był rozstrój nerwowy. Lekarz 
d-ziehiie-pwT w  stwierdzaniu -ś-.Die.rci 
pozosftawn z-włda w B m u,

W -kilka. gadziny późni'ej .raSełnd s i- 
mobu.islw.«i» m » a  p-owieszt-nie się Hen
ryk Dawid Kochański, lat 30, właści
ciel «k?epu bławrbnego pt.zy ut-;:. R'z:o-. 

rapi-dkicj 18. Młody -teh li-piee c-d 
e-za.Kij, '7iałoże-ń.i.af i sklepu we i/wewie-’

Jeden trup i dwa pót-trupy
j a k o  p il o n  „s z e r o k i e j " z a b a w a

Lw ów , 19 czerwca.
(—) Przedwczoraj w Dom u L u

dow ym  w gm inie Zglobnia pow. 
Rzeszów odbywała się zabaw a w e
selną. Po godzinie 2-giej w nocy
pow stała m iedzy parobkami 
w czasie której Stanisław  Chmiel, 
liczący lat 21 został zabity, a Jan 
KaljuDidryk i Piotr Buda poranieni

Sp ie s z n e g o  p o w r o t u
Lwów, 19. czerwca.

C—-)■ W p-rzedEd-m-u Ko-n-gircsa Eu-cha- 
ryalfcznego po-dnieśliśmy, że •na-leży 
spodziewać się rów-n-ież zjasdu zlo- 
dzieji z całej Polikl, którzy prz-y -ta
kiej okazji mają saan-se ob-ł-owienia się 
Istotnie, p-o-dofbn-i-e jak hą, ze.sl|^cczne 
Ta^gjS przybyło dio Lwowa mnóstwo 
złodziei namiejsoowych, którzy' 
la-li popełnić seereg k r a f l t ^ y  k j^ ’,5
szoTi-ko-wych. Policja -niiimo o-l-brzy-mic- 
go ruchu w mieście' bardzo :n'.or,s\ - 
wnźe • wys-zukiwl^a it-yah nieproszonych 
goś-ęi, i wielu z nich -osadzilfi? w -aimsz--

NA GRANICY POLSKO - SOWJECKIEJ

Korsze/,ów, w czerwcu.
Dnia 8 bm. Posterunek Policji 

Państw ow ej w lw ankow ie (pow iat 
Borszczów) skonfiskoAAud u prze
m ytników  1900 rubli złotych. . N a
zw isk  nie w ym ieniam y z powodu  
toczącego się śledztwa. Szajka ta

W ESELNEJ W  ZGŁGRNI. 
nożami i w groźnym stanie odw ie
ziono ich do szpitala. Po przepro
wadzonych dochodzeniach areszto
wano jako sprawców "zabójstwa 
Franciszka Szpyrkę i W lad. Zeln- 
brouia, których oddano do sądu, 
zaś trzeci sprawca Piotr Paczko 
zbiegi.

nzuezm cl fss s ziczii złtfztjiiii
prz e z kilka cini ofera^yal we  Lw o w ie ,

JEDNAKŻE ZDOŁANO WIELU Z UCZESTNIKÓW POWSTRZYMAĆ OD
DO DOMOWYCH PIELESZY
JLętyP , y.

Oto- ujęto JaHiba ftjjórdki SiiDmowi- 
om , w-ąiszawakieiso złodlziejiSj miesz%- 
tiiowego. Maksą . Reperą. kios/.ohfcmF- 
ca -z Prżómyśla, Jonaea F-aitiia, wlatny- 
wki-cza intcnfez-k-a-niowego -ze- Sta.ni.sławo- 
wa, Kisiela Tanbera z Tarnopola, \- 
'<mn E "dna. jjjflt.zieja. z  Krakowa, łleka 
3-krzyń-ka z W-arszaiwy, Ma-kaa tstem- 
U1 er ze LjwbUBffWteiua Horna zyRrzie- 
my-śla, i Jakóba Grftnsra ze Lwowa. 
Tę mlgdzydseinicow i. elitę zllodriejską 
osadzono w aresztach, a wielu z nic-h 
poszkodowani rospoznali.

do St& tM if A'Jnvi li ciężno oorykal się 
z tnu.d-n-ościAtiii, jak i-o napotyka! na 
ka-żdy-m kroku, rnimo, .że w-żs-f-craeli 
kupiwjfcięh c-ieązy-J się -dobrom i mie
ni c-m jako SieraSzny-^ewanizzitor. pia
stując pC!W8OTtótodActóe wt slo-wa-rzyg 
s z c b i  k-up i cek-i fiiłi.

Kochański m iał pecha do sw o
ich klijentów, ilekroć bow iem  dal 
komuś) towar na kredyt, a  zw łasz
cza m ałom iasteczkow ym  kupcom, 
za każdym  razem Idijent haukru- 

i lo-wał. a Kochański ponosił pow a- 
i żnc straty. W skutek tych u slaw i-  
> cznych slral, sam popadł w  długi,
I przj-eżem zalegał z poważną kwri-'
! tą Izbic skarbowej podatki. P izy  
j ejśnięl.y tyini długam i, nie m ając 

w yjścia z sytuacji, n ieszczęśliw y  
I ten człowiek targnął się na życie, 

pozostawiając żonę i dziecko. T ra
giczna jego śm ieić w yw ołała w 
św iecie kupieckim  szczery żal.

N ajscnsacyjnicjsze poniekąd sa
m obójstwo wydarzyło się rano o g. 
M ej przy C hm ielowskiego 10. Ju- 
Ijusz Hand, urzędnik Banku Unji, 
liczący lat 34, strzałem  rew olw ero
w ym  pozbawił się życia. Z pozo
staw ionych przez denala lislów  do 
rodziny w ynika, -że powodem roz
paczliwego kroku były  dotkliwe, a 
lekkom yślni" zaciągnięte długi, kló 
rych nie był w  stanie sp lach.

 o — -

tet i t  w  ran A 41 sn satnsrani

Po ^Ejan^mu spalił 
wiosny rpałupę.

Lw ów , J9 czerwca.
(—) Onegdaj w poludińe w y 

buchł pożar w zabudowaniach Ja
na M artyniaka w Dobi \slanach  
pow. Gródek ' Jag dl... który zn isz
czy! cale zabudowania gospodar
skie,(praż sprzę.ly dom owe. Docho
dzenia w ykazalys że ogień spowodo 
w ał sam  poszkodowany, klóry  
w róciw szy wieczorem  w  stanic p i
janym  z zabaw y, przez nieostroż
ność zapalił słomę.

w ykupyw ała duble ziole, plachcr.od 2 
do 2 i pół dolarów więcej od obo
w iązującej ceny. W  dw a dni później 
żołnierze 14 K. O. P skonfiskow ali 
40 kg sacharyny, u osób należących  
do lej samej szajki przćinytników.



Z  s a l i  k o n c e r t o w e j . Z  ż u c i y  p r o w i n c j i ,

WffiGZfÓH PIEŚNI POLSKICH, 
Lwów, 19. czeuwcat.

Tow a^zy-sipa j^jji VŁut;fi a-
C»l»i0ES‘‘ wyfc*^i's<Jo w sckćFtg 16. hm. 

podl ar^£i\Y";cr.':uS Ici^r^irniclwiTi dyr. 
I- Lr^zcz-ybsl ijg<, pr<j£rajn zteżS lif z 
nrezur^yr-h c‘:,vą;i (iuhvi)%v p i.  Wteclu. 
wiicza, Z: Nwfcw.ŚjHego, Erosn-akia i  
irmy.Ti Ifin^inzyiorów", i odniosło swe- 
iin siHTijtjhio opratyw air^roi i w ^iw itn- 
Jiicni. ••.Jiesnartlacj^ i' pokaźny  suk
ces. Fnugrarm artystk i qp«ry, p. Wiado
mi, P astew ny. w spoM zialającej • w  'tyra 
■'y.teęaorzfi w  cha-rakte-zo ©crfliisliki,^^-] 
po-zmiaf sfoidhaoz&w rcwsifc%ż z iliWprsuy, 

bą.(ly[)ti' nowościam i —’ z p ieśn iam i J a 
ro s ław ! Leszczyńskiego. Ponadto za- 
i^ ^ a m j j ł  'afisz onegdajszej. produkcji 
r a o n a m ę  ślicznych  pieśni- St. -Niiewra 
(lomsktifago bądź io  w  układzie arygi- 
■rialinym, hąjdż też w  ferm ie Iranskryip- 
<-yj n a  chór TiBęszattiy. DssLęjkł w-al osram 
powyżej •wynKesnianych dizieł i jjtrecy- 
/-lyi.orau >.ii wyksmiaimi, n ie  ipeaosre- 
w M o artystyczne pogodzen ie  sobo>t- 
n-iego kwnoeri.u m c dto życzena*. Bzikach 
USko., zm z  powodu p « n  niezrupefeie 
odpowiedniej te(:Ptemv-$zy dzień  Kon
gresu 'Eudbarystycsznego!) -zebrała feię 
w sali K asyna, i; K oła L t.-art. tyltoo 
gafsJfca -muzykaiłnei puM icanośoi:

Ghóuy „Lutai“ . Idizii-azzały ,s!q i 
lym raaeiń iłewnnścią na punkcie Sp- 
Ińmicji- ii 'rytmiki, a zbyiecznem było
by dodawań, że energiczna batóa  dyr 
r.twez'y'ńsikie.g.o tel ektnizjowala wyko
nawców, podniecając ich do Wydaj
nych ipodi mźilySR względem 'wy.sił- 
row. Zaznacza,ją,c. odimesiane sukcesy, 
muszę rozpocząć od końca, gdiytż w o- 
rta-toiej części programu (Prosnaka 
,,Wesele SisradLiLje‘0, dobiegło powo- 
dftiui© popisów wokatoycb' prawdape- 
dwbnie do .wego zenitu. . fcfporo okla
sków wywołały -również fmeirpretacje 

jp caipelia utworów S-t. Wiecbowicza 
o?ae nastrojowych ikom-pozycyj Z. No- 
skryskiego (Ś towa,rzyijSzieiriiic.m, forte-.
pia-nu). Z -riiminiejszem, uznaniem 
podnieść niależy widoczna starainneść 
w opracowaniu dailsz. części .o-iiegdaj- 
sze^ 'bardzo udatnej produkcji. Pię
kny, satachetuue zabarwiony i uirrie- 
jifkfiic liraizu-jący mezzosopran p. W. 
Pastewny i gej subtataud ciCin,iowan.e 

,solowe, jakoteż współo- 
dziai w  iprodufccjii choiratifeCj przrvxzy- 
nify się zn-acam-o do uświetnienia, o-

K r o n i k a  j a r o s ł a w s k a .

E  2 9 .
Gok-ucwnie noweli ktmikmrsowej.

(Pierwsza nagród.*.)
Druk tego łekończerua -poprzedzamy 

króWfiefiy 'p^fijtiem treści noweli Łonkur-
sowej:

1’oima Hela, ui-zędniozka biura paązpcup 
towejó' została "Zredukowana. Prziejęta tym 
eiosem, :nie chce wróoić w tej chwili dodo- 

*dVu. zw lfecża, ,iż ^postraecla .zroier.zająre- 
g» lam właśnie Jarocieńskiego,, człowieka 
żcjnalego, stąrająccgo się imiimo tego o 'jej 
rękę, a popierani ego przez matkę Heli. 
Wwtępirjo do utffcrurme'. cukierenki. Nim 
Holi podano herbatkę, wszedł mężczyzna 
nieokreślonego wieku, niedostatnio ubrainy 
i usiadł w przeciwnym rogu. Hela poznała 
go; jeden z klijentów biura, starając^ się 
niegdyś c 'paszport. Tymczasem jafci* mto 
dy. plegancki młodzieniec o wyglądzie 
jakby zrrięęzenyiu i Zblazowanym' zbliżył 
»ię do p. Heli, próbując nawiązać zndą zna
jomość stówami:

— E. 29! Jafe się cieszą, nie byłem pe- 
ftłi\y-jdle ppmyiki być nie możS — E> 29!

Hela. z,razu odmehowo zawołała.:
— iPraazę pana, -iak. pan śmie, nic zna.m 

|.KiTfjaf-y j . n
Ale .gdy usłyszała, zjtowu -kaba&iyćpi-ią 

cyfrę, przypoaktuala sobie -ppmysl Ja.ro- 
crłeńsfciegu jedyny zdaje się mądry i trafny.

Nieziua-jumy, mówiący jucoliia, tonem

PEJLETON „GAZ. POR.“ z 20. V*- l fl28-

(Od naszego 
ferosłair, nr czerwcu- 

S u t o  łU M fn iw tó ,  Tabor
Echafd, ^śfcty łiąnt dóbr ks. Czartoryskie
go z Surochowa, udał-ąię bón. wraz z 
rofootn Srimi fBwa-rcznyirn Antonim. Dudąiido 
magazynu l i m  wynoszenia wypr.óżino- 
nyoh 'beczek odrbąnizy.n(y. Gdy wyniesiona 
ipierwszą. beczkę, Tbbor zaświecił zapałkę 
wo wnętrzu beczki. IV toj chwili, wytnichł 
ipłomicń i opalił Taborowi całą. twarz, oraz 
poczęło się *3. n-ihi palić ubranie. Pomimo 
odniesionych-ołffiJgcń Tabor .nie fracąc przy 
topuiości, zdarł ze siebie ubranie i tem 
uchrojiil sir. przed dałszem popa-Tzeniem. 
Talbor .odwieziony został do tut. szpitala 
‘Pęiwszjecliiw^j;-, eaś robotnika, Dudę, który 
doznał letkiego poparzenia, lewej części 
twarży — pozostawiono opiece domowej.

Nieszczęśliwy wypadek, zakończony 
c. tiucó. Robotnik łartaku w Pruchniku

korespopd^tą.;
W |3fljwcz Katfknierz; -uległ lż. hm- nie- 
Słczęśliwecmi wypadkowi w len spctsbbj że* 
kolł^transmasyjne i paąy wyrwały mu pra
wą ręfeę przy ramieniu, połamały prawą 
nogę i pogniotły 'go ma calem ciele. Wał- 
kawioz -A"’drodze do szpitala, w Jarosławiu 
wsjpątt-k odniesiAńtcłi ć.iłjBftrh ran zmar,!.1"

Pożar spowodc waa.,y przez 8-lełpie dzdr 
o k o . U Anlcuniegc Gitarśteiego w Roźwieni
cy ad Jarosław wybuchł Ił- bm. pożar, 
którego -pastwą, padła dołowa łmdynrfcu. Po
żar spowodował f lb tn i syoeff poszkódowa- 
nego, bawiąc się -za.p.-ilkami-

f tp w  spółdzielczości- J a t  -we wszyft'- 
kich zakątkach naszego państw a,'łąk też i 
w naslym  gfó&ie dzień spół-dztelozbjci, ob
chodzony 3. hm. w którym wzięło u-dzial 
qk-oło 2000 uczestaików, wypadł okazale, i 
wykazał, że -idea spółdzielczości w nąszyni^ 
powii-ecio znalazła pożądane echo.

W f$ż L ń ‘Łtsfa3t utopił 
k o f e i ę ,

Lwów, 19 czerwca.
( —)  P rz e d  k ilk u  d  n ia n i  i w  g m i-  

nj.e B łaż o w a  w  p-ow. rz e s z o w s k ta  
w y d a rz y ł sje f a k t  dzikiego wj'bry- 
ku młodego chłopaka, zawśfczoipP; 
tra g iczn ie . O to  17 - le tn i F ra n c is z e k  
R ?aśa  k ą p ią c  s ię  w  rzęcę. R y jS k f Ilu  
c ii d o  g łęb o k ie j w o d y  sw ego  kolego 
16-lelm cgo Józefa K u sz trę , k tó ry  
n ie u m ie ją c  p ły w a ć  utonął. R ząsę 
a re sz to w a n o

—o-

K r o n i k a  p r z e n . y i - k a .
(Ód naszego korespv«denU).

r  •** myśl, w  czerwcu.
Freees Bankn Gospadaratwa Krajcweao

gen. Roman (rorecki m a przyjechać do Prze
myśla 28. czerwca br.

Srkołh i*  tiW A  mieszcząca slS U py  
■ul, Dw-orakiego 1. 36 przystępuje do todfcwy 
własnego gmachu wedle planów linź- S. Sze
fera.

Okradziony aaW-ukaf Do nii-eszfcania ad iv 
dr. E. Morganctema (ul. Wodna 1. 7) do-stił 
się -przez okno złodziej, który Skradł garde
robę i zastawę stołową znacznej wartości.

Eaieciubóiiłw-o pod Praemyślem. Nad 
■brzegiem strumyka -włpobfekicli Grooliow- 
ca.ch znaleziono zwłoki dziecka płci męskiej 
w zrrpelńym rozkładzie. Policja znajduje się 
już na tropie dzieciobójczyni, .która ma. po
chodzić z jednej z okolicznych wiosek.

Sb. aty do wlamywauzy. Przez, diwart? 
okno na Ij piętrze weszli za.pomocą drabiny 
do mieszkania. H. Lit.auera p r z y  ul. Fran
kowskiego sprytiii włamywacze, ttófźy  jej 
naik ńiefylko. zostali spłoszeni, leiajnusić!' 
oózoslawiwszy drabinę, oddalić śię -baj-d-zę

negid-ajaż^go w.iećzoirtr pieśni. NaJraSfn- 
syw-n.tejfee powydzGme fcowairay-sżyló' 
uczuciowej mterpiretacji pieśni Sssóp- 
skięigo i Hejże ino fójołecaku le ś n f  1“ i 
d^iskoTiałemu <w c.zęści II.) wyikoPaniu 
p;pśm  St. Nlc-ryi-aidlo-niakiiego. Puiblźcż- 
neść -nte fSelżędiziła: p. Paatóm i®  "ser- 
dieciaiycih. oklasków, a  cząs tk a  tego 
rzete:l'nećo u zn an ia  p rzypad ła  rów- 
ni-djf w  ueKiia.le aiko.ińpanijatoiroiwd p. 
dwny ] L eszczyńskiem u.

(f. n )
PWTIWIIMIIIi 'llllllllllllllll 

' muży:lcąlmwpj|^ćj*jm, aie szmęsz^z^nyii)
. nifccu z  cud'żci:iioiiiska, praignie udzielić dal- 
srJch  wy jaśnie* .

— Pa.pi pozwo1 coś-A t 
Nie dcdRńczyl.' ł)o oto niepokaźny pan 

z nad ni-edopitęj- t-zklancczki czarnej kawy 
wstał, przystąpił doń i uniósł wyprostowa
na dłoń do góry, wyrz«k!s|y h-talowym gło
sem

(W tern miejscu nowelę urwano).

— Ani słowa więcej! ProSI*o momepl 
boZH-zględnej ciszy

I ,gdr obojo, jn-io mogąc ochłonąć ze 
'zdumienia, , siedzieli w milczeniu, on, u- 
jąWszy głowę w dłonie, krążył po szczu 
płym lokalu cukierenlc: szybkmi, nerwowym 
krokiem. Wreszcie- po tilteunadtii sakun- 
dach zbliżył się do stolika i nie pytając o 
Dożwolwnie, usiadł. Przy.rzal się bacznie 
Heli i  nieżTtajomsinu i zaczął mówić:

— 'Proszę nie pytać mnie o nazwisko. 
Jestem ainonin-). Po prostu nie podpisałem 
się, bo nie ?aj.oży mi na sławie Jestem ąa 
trłlp i noweli, do której 'zabrakło mi końcr- 
Przyznaję, że akcję komplikowałem niepo
trzebnie. Wprowadziłem osoby, zahaczy
łem o problemy, bez których -opowiadanie 
■ byłoby; -prostsze i lepszn. Dość, że dopro
wadziłem je do chwili, w której zdecydowa
łem się wkroczy:; czynnie. Państwo domy
ślają, się, dbęąggóy'':-

Ale He-la przecząco wstrząsnęła glo\yq.
— Bałem się ipoprostu — ciągną! Łą 

nowych komplikacyj- Balem się, że jedno 
,ni.eoipatrzr1e słowo ze strony pana — bo

spiesznie. Wysłane za  niani strzały rewol
werowe nie zdotaly i<:h już dosięgnąć- lll. 
FraJiKcrośkfogc. ibywa w ostatnich czasach 
często nawiedzana, przez złodzieji, niews- 
azia-lnych dla policji, mesmoigącej z powodu 
na/łę-mszczupłoj ilolci pociorurtkowycli nale
życie spełniać służby bezpieczeństwa w
mieście.

Zamiast wron? zastrzelił — sayDy. Pod
czas polowania na Wrony zabąkały^Się dwie 
kufle do mieszkania prgy ul. ŚredniefrT.. f i .  
Przebiwszy fcfyib-y. utknęły w ścianie, na 
szczęście nie wyrządzając — tylko przypad
kowo — żadiiej innej szkody.

Należałoby się -postarać, albo żeliy wrony 
przeniosły się za miasto, co .będzie de.żćJ 
tr.udile, alibo by myśliwy strzelał do wron, 
a nie do okien w dcmac-h mieszkalnych.

Aresztowanie szajki włamywaczy kole u- 
wych Sprawcy oslalniej wielkiej kradzteży 
kolejowej między Radymnem i Żurawicą, 
zostali ujęci przez policję i odstawieni dp 
sądu karn-ego. Są tó wypróbowani włamy
wacz© do wagónów kolejowych, a mianow,- 

jfSKe: Andrzej Stasiuk, Michał lłęi>.ńric, M; 
" jJ& l K acm ar ijAIichał Odńfeścak. Ta Trójka 

Michałów ze Staślujciem stale niepokoiła 
wagrny towarowe na 'fdrach tutójszego okrę- 

Ijfft rozbijając je i wyrzucając z ńich rozma- 
ite*'fo'>vaTy;r, które-' nl.-ątfjpnie sprzedawali 
■onso-ręjum sw\xln-,j3.dihioi' ów — paBfićóry;

■Przypuszczać należy, że ostatnią aresz- 
owania uwolnią kolej od tak częstych w o- 

•dłgpjlh czasach włamań wagonowych.
Wielki pożar s?a wsi. Groźnyjłlbf ar sre? , 

tył się w Haskiej wsi pod Liihieckiem, n i
szcząc kilkanaście domostw z.' budynkami 
itośpadaTŚkkm. Pożar wybuchł AWsiutek 
njćost,rożnego obah-od^onia się z ogniem 
iJwźcz chłopców przy fasży.nach nad Sanom,

M o w e  k o l e j e  i ^ g i k o t e r r  

w e  w  M a ł o p * l 3 c e .
W arszaw p. 18 czerw ca.

M inisterstw o K-oańfWgftącji udzieli - 
lo z e z ^ f c m i jŁ  na czjmśeęiw stutłjów 
y rzedw stępn3ch  dla budow y k o iń  wą- 
bkzśarowwoh, p rzeznaczoriy?!' do u- 

f |v |^ u  pulicasnego od P-ijfew&rsksi, sla- 
'cSf kolei w ąskotorowej, do miejscowo
ści Gać i od sfcacjrl Uiftejowice ■HllfS 
Krzeszow ice na kolei lóktiil.nej ■ P tzu- 
words^Dyaów przez ByistĄifpcSk do Ko
zienic. 'Płjoijektowane lin-je kolójawe 
nliialyb-yi dhigLść o'gp-1-ną uk-alo 44 ki- 
lowipitińw.

N A D E S Ł A N E .

SriiuiiŁjji.:'jil UoOBoa
I "/ENERYC3NTCH

D r. L A U T E R S fjE lI f l. .
Lwów, Łyk^to,"1'.* 37, (róg Słowackiego), 
Leczenia włosów, plam znamion, elektro*

E!

które #ę ZOTS.lity. a stamtąd ogień przerzu* j

B A L S A M  N A
O D C I S K I

Uaa w a i aaykal.nie bsn h > o aporesy 
era nagmdotM i tgnibialr im,«feArŁ̂  

Skład i wyrób:

A p t e k a M  . E t t i n y f e p a

lwów, p ac S«ŁUCHOWSK,eK
ruij'Aiha.0 w Aula.

WParou Dr. ’Ą, Kohan-omu, ginekologowi 
w Stanisławowie, ul. Goslawskiego 9 za zu- 

■ aR te bezinteresowną, • sólKbcziną i nader 
trBjkliwą, pomoc okazaną mej żonityf-rzę 
i przez -czas dłuższy po ippTpd-zic, Afcaz ilńar 
tecżne lęczenifi.skladę-ją. na. tej -drodze ser
deczno podziękowanie i 'BófM^jłać

Bernardowie Gellesowie
.'-.rtei.- pl.wói, -n Kalir.-a

/.ua.je sjg S ftu  przerwałem — sjium-
jitwpr/Ac nowe konflikty,fi zagadnienia, «  
■tó byłoby ponad sjlyjdżyfctoifea. Ludzie iyj 
lubią zbyt wielu powikłań w s i l w m  wier
szach feksl-u.

Nieznajomy wiga-rnilufz-e z pjjf łoiiSjii- 
sti-ej igły ltegló zapytał:

— Oh '-.alby-m wiedzieć, panie...
— Proszę nazywać mię Anonimem-
— Panie Afiąjiim, czy nic jest .pan o- 

bląkaoy?
Zapylany odparł gkwMiWic:
— W  len spogob nie wolno panu sta

wiać sprawy. Mńie saimom-u, szczególnie 
wieczorami w domu, przychodzą lakie wą-t- 
pliwwści, ago 'gdyby pan potwierdził je, ko- 
.riićói.noweli ćjiylby zupełnie zły.V Kopiec 
m-uśi być logiczny, a. panu ani -pani nie 
wMno by.ćjabsurdom.

— (Ajjyi przeciwnie — przerwała Hela 
Twfy byłoby zabawne.

—itJftMl, ale to-nie podobałoby się czj^
telnikcm.

- t  Więc ostatecznie — zapytał pan o 
Hue tych wargach z  wyrażnem zniecienili- 
wieniern — czego pan chce od liaa? ISP".' 
cięż widoczne jest, że ohcialbym porozma
wiać z tą  panią.

Anonim odparł jffliokdjfc: ,,
— Chcialihyni uprzedzić t<5 /ruznio-wę, 

J-fff nfe -n ad a tu wypadkom niepożądanego 
obrdtfS Ohcialbym, sAg , z państwem narąc 
dzić.

Ifekr sij^jtla:
— Czy w sprawie zakończenia?
— Tak, !k- trójkę « y ln n d  hajm -pój.sć la-

,«i©4. rT-zeę^wszystkiciii pragnę .panu dać 
„nazwisko.

A lo w /jaHm  celu? r .-“ cLLwil 
p a n  beż ńftsViska, Ja się Szuję oh-echie do
skonale.

—-2,W ale czytełnikowś’ jest niewy
godnie, gdy w opowiadaniu spotyka dwófch 
pHkńióńpych. Ja zastrzegłem sobie to z gó-

pan jednak , nazywać się* będzie —- po- 
wiedzmy —

— Niech będzie, ale muszę zaznńćjcyć, 
że z mojej pomocy nie wiele panu przyj
dzie.. Bjąk mi lanlazjS y

— A ja — zauważyła H e la -- - tabże nte 
obiecuję sobie niczego po naszej-naradzić. 
Czuję, że rozwiązamie i zakończenie byłoby 
przyezlo sarno z siebie, na tu rąK y i proste, 
pan -zaś znowu piętrzyć zechce powi.Kla-nin
i -trudności. \V tej chwili jednego tyłku prs- 
gnę: pomówić z paiuam Zenonem.

Anonim odparł:
— Rozstrzygająca rozmowa nastąpi d"- 

Pj^ro przy końcu. Ale obawy pani są pkmnfA- 
Ja przyrzekam, że postaram się o możliwo 
uproszczenie pytuacji. Zresalą musimy się 
spieszyć, bo dotychczasowe., -prawic 'niepo
trzebna rozmowa,Jfzajęla nam bliz-ko poło
wę Zakończenia.

— W-lęc zacznijmy, zawołała Hcln-
— Zaczynamy, rzekł uroczyście Anjs- 

yltm. Przewfezyslk'fcfp3 a-lieży wyll-uinia-
czyć'(Jgffjie nie jasności Niech pa.oi określi 
sw Jraosunńk do matki- j-tpana Jtirocif-.ii- 
skic-go.

--- Pan .Tanaśónsk t — iinó\yy.i z u ̂ Sma
kiem Hela — ,sVra się o mnie. Inaczej jJJgo 

H apślić -nię można, choć jest- on żonaty.
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U  mm le i jiizeti Por®!”
Wflla wraz z parcelą fce.dzie nagrcdą zwycf^zcy

w  l i  r n l e  u  k o n k u r & o w y p p .
UZNANIE CZYTELNIKÓW DLA KONKURSÓW .GAZETY PORANNEJ". — SZCZYT POW ODZENIA  

OSIĄGNĄŁ ZESZŁOROCZNY!.ONKURS LETNI. —ZACHĘCA N A S TO DO POW TÓRZENIA NA-

L w ów , 19 czerwca. 
IkjZiiflzane dotychczas Tur

nieje Konkursowe „Gazety Poran
nej'/ cieszy7ły  się. stale olbrzym iem  
paw odzeuiem  w śród w ielotysięcz
nych zastępów naszych C zytelni
ków *

Zainteresowanie (o jest niezbitym  
dowodem, że intencje nasze s:j n a le 
ży c ie  zrozum iane a in icjatyw a tra
fna i szczęśliw a,

Intencję._ naszy. przy u iŁ d zan h i 
Turniejów K onkursowych jest 'wy
tworzenie jaik najściślejszego w spó- 
życia C zytelników z w ydaw nictw em

nadto przyjście im  w  m iarę m o
żności z pomocy — popraw ienie tru
dnych wanunków egzystencji, w ja 
kich obecnie żyjem y

l e n  celi zam ierzony osiągnęły  
w szystkie narfze konkursy poprze
dnie, przynosząc" tym  uczestnikom , 
których fortuna upatrzyła na szczę
śliw ych  laureatów, czy to bezpłat
ny pobyt letni w  jakiem ś uzdrow i
sku, czy zaopatrzenie w  węgiel na 
zimę, czy to elegancką toaletę dla 
pań, czy leż ubranie dla panów7 — 
a wreszcie w ostatnim  konkursie no
w elistycznym  cenne artystyczne  
wyroby pacykow slne oraz aolarów - 
fcę — dająca nadzieję, wygranej.

Jednakowoż najw iększem  zainte
resowaniem  i uznaniem  Czytelników7 
w rzędzie naszych dotychczasow ych  
konkursów cieszył sic. zeszłorocz

ny konkurs letni, którym re
dakcja „Gazety7 Porannej" przew yż
szyła wszelkie oczekiw ania Gzytelni
ków.
Ć Ta n iezw ykłą zaisff, m onum en

talną akcją, którą W ydaw nictw o  
nasze spełniło wobec szczęśliw ego  
zw ycięscy konkursowego rolę. pra
wdziwie opatrznościową, była odda
na na w łasność laureata  

w illa  z  parcelą

/Gna od wintu 'miesięcy kjtzy sic w ZaKjp 
pMRin i — jak sig  zdaje   jest mu cięża
rem. 'Przyrzekał mi, zc " ofcysfca rozród. 
Choć nie. jestem mu wzajemna, e.heć cała 
ta. figura, mi. ■wvrażnio-^vis;trętina, moja 
mafka jgWajnies^ zazdrosna. Gdy on ■przej
dzie, a nie zastanie mnie w domu, matka 
usiłuje przedstawić mię w naj,gorszeni.świe
tle Kokietuje go- ojciec mój -

— Niech pani skończy — przerwał z 
mżipaę/n/\y .głosie Zenon. G:iuję, że w gło
wic mi sig plączd od tych powikłali. Nic/h 
pani prayniajmniej ifp wprowadza ojca!

— .Przecież to nie moja, wina — ‘broniła 
się Hela-

Anonim siedział flhimmny i przygnę
biony.

— Wiem, że to moja. wina. Taka mam 
umysłowość Ale ojciec rzor.zywiSćfe jest 
zbyteczny. Teraz krótko o sobiehipowie pan 
Zenon-

— Przed łdilŁu. miesiącami — opowiadał 
wezwany — ujrzałem w jakiemś czasopi
śmie ihistrowanem, wrród zdjęć, przedsta
wiających uczestniczki konkursu piękności, 
fotagraiję oznaczona znakiem li. 28. Na
tychmiast uświademileim sobie, że to jest 
kabiębir-której szukałem, dotąd nadaremnie. 
Dziś. spotykając ja przypadkiem, widzę, że 
drszinal fjzewKgza porłobiznę. Jestem znię-

„czoTiy życiem i pragnę*ćoloży-<; ognisko ro- 
-l!zr’nnę. Jestem bogaty.

— To wystarczy, rzekł w Sj»nyśl«iki A- 
udnini. TcrJjś należaJoby przystąpić do roa- 
wiąlan.ia.

Musi być pogodne, błagalnie orosiła

SZEJ AKCJI.
1 w uruczem letnisku podkarpaekiem  

O lesiowie,
Olbrzym ia w artość tej prem ji kon 

kursowej była  zjaw iskiem  tak n ie-  
zw ykłem , iż opin ja publiczna wprost 
uwierayć n ie chcia ła  w realną pom- 
staw ę korikursii,

I jakkolw iek w ielotysięczny za-

i"— Przed
Lwów,
sędzią.

19. cK rw ca. 
S/ub.-f

.odjmWiadat w czoraj d i  zbrodnię gw ał
tu 'publicznego no tow any ' policyjbie 
zloiteiej, Dawid Bikirw,:jit®h'odz4c'y z 
Ameryki Z 'końcem  m aja hm. tf .tó y a *  
rzys/w ie swego kolegi ża wodowegó, 
Eljasza Śpiewaka,' pl. Halickim ,
obok sklepu U w iery i p iln ie obserwa* 
wal pr,c,ecłho>d.ząc*= panie, praw dopodo
bnie celom (popełnienia 'kradzieży, gdyż 
jest specjalistą w  ucinaniu torebek, 
przy 'podpcy fileDki'. TtAprkygohfwTriia

Pin CM «  sjisSb ta /rtJttti
POD NIEVZ'NNIE PRm OZONYM  DO PIERSI KAPELUSSFM „SIKORA" 

PRZEŚLIZNĘŁA SIĘ DO ZŁODZIEJSKIEJ RĘKI.
Lwów, 19. c z e n ijk S rJ

(—I Przed Scnąłem III odpowiadał 
wczoraj ża kradzież Chaun Weiuhaub, 
zHvjMmvy zlodjAj: oslafżąny  jgóto, że 
na pl. Krakowskini w diniu 23. tkwiufnia 
br. skrad ł '.pewnemu wieśniakowi zega
rek z łańcuszkiem. Wem.tra.ub, jako w y
trawmy złodziej, (Zabrał się do,tej ł m l y  
bardzo sprytnie. .'Wszczął z chłopem 
rozmowc, w czasig, Mórnj zdjal swói

rióo. jestem tak 'sKola-faAWhą-sią wauą, 
mnfó -obecne ^lolsrĄłnio jeswlak kry.tyozjił, 
że nic przeżyłabym jedpęzl jednego rozcza
rowania.

Anonim wahał się-
— Pogodne być nie ami-si. Przeciwnie 

Prży obecnym stanie nerwów 'pairi, pfjjy 
dhtwhczasowym braku szPg.ęścia aż Iprosi 
sjĘ o jakąś (kafajstjrofę i -akt, desperacki.

— Tego pan nie zriEi!
— iMo-gę jeszcze zrobić wszysilco.
Do rozmowy wmieszał Aę jmgi# Ze-iabi:
— Ale pan chyba zapomina, że ćiyfj3-f 

m k  wctli,- aby wszystko kończyło- się do
brze. Zresztą możemy glosować'.

Anonim' zdecydował się-
— Gło^pwanie jest aby-teczrłp, bo ja roz

strzygam. Jednak cos do czytelnika ma pan 
słuszność. Nowela',-czytana, po obiedzie luib 
do poduszki, winna kończyć sig pomyślnie 
Wobęc lego...

Hela przerwała mu z pewipKm zaże-no- 
wanium

'— Nk; musi .pa.n dopowiadać wszystkie
go- Końca każdy Bitwo się doinyly.

— A\ięo-pa-. l — zawołał radośnie Ze
non — naprawdę jest gotowa?...

— Naprawdę, potwierdziła Hela. Ina
czej byłoby to nielogiczna, byłoby głupie. ,i 
bez sensu- Żałuję -tytko, . ;ż£ ( pan Anonim 
przeszkodził paim. .Bez niego bylibyśmy 
znacznie spjteśn-jej doszli do tego samego 
wniosku.

Podała rękę Zcnonoijp, którą len ujął i 
podniósł do ust. Ale Anonim nie ustępował'

— Jeszcze nie wszystko skończone. We-

kajteliMż i przyłożył mu fi o do piersi, 
poesfc® pod natojia kapelusza wyjął mu 
segarrb ProfcurahiTa aska tw lW ujjS ako  
kilkakTotnie 'karanego już u nałogow ą 
kn«l.>;itż, :|io ruz-prawio jra n a k  .T^jlm nał 
u-żńal go w iunym  jedynie praekruoz^m a 
kradzieży i zasądził gc na 5 miesięcy 
areszt!!, ^za-liczem efh aariJ^tiSjpl edrvAgo. 
Prż';\vocliii-C/(yl' r. B aj-^tó, oskarżał prok. 
N-ow.ncki, hr.onit adw . dr.-.S i W eiss.

stęfp Czytelników wziął udział w 
Turn i ej u ^źonku rso w ym , <lop ie to 
prawne notar jalne oddanie laurea- 
tlffyyi konkursowem u, p. Janow i Ko
gutowi, w ygranej w illi ua w ła
sność, przekonało najzalw ardzial- 
szych niedowiarków, zyskując en-

Spieuiait z ani czwi ooii u a
by w ^ k w in lń im  paniom operawać bez boiu h re b k i

RIKÓW WPADŁSZY W ORJfiCIA WYWIADOWCY, ZACHOWAŁ SIĘ BAR- 
DZt BRZYDKO BO NARUSZYŁ JfiiL PALEC, CO RÓWNA SIĘ 'i flHEŁIĄ.

UOM WiijZIeNIA.

tuzjastyczny po&laak szerokich sfer 
dla akcji „G azety  Porannej".

Żacbęcęni. fynj 'sukcesem i .pow- 
s z c c b 11 em u na ńiem, nie zamierza m y  
spocząć na I-auraeh, lecz przeciwnie 
idziem y dalej po w ytkniętej drodze, 
nie (olapĄj s ię '.przed olbrzym im  na
kładem  kosztów.

Z aw iadam iam y ńiniejszem  na
szych Czylelni.ków, że „Gazeta Po
ranna" Wznawia zeszłoroczni7 Kon
kurs ' letni, a szczęśliw y laureat o- 
Jrzyma w  nagrodę na w łasność go
towy

Dom w illow y w Olesiowie, sk ła
dający się z pokoju, kuchni, 
werandy, przedpokoju, spiżarki, 
strychu i innych przynależno
ści, stający pośrodku parceli 
stusążniowi-j, co pozw oli na o- 
loezenic go odpowiednim  ogród

kiem.

Szczegółowe warunki' konkursu  
ogłosimy" w, najbliższych dniach.

1 jogo spostrzeg,! przechodzący wywąi- 
i do.węu palie. Wąscwi-i^. iktór^ipaslano- 
i wił ęm  wra.z z. [owairzyszern aTCŚzlo- 
! wać. Gdy p rzy s tąp ił doń i zawezwał 

ffo -do kornisacjalm, Biikow wszczął a- 
wriuturę, uderzył wywiadowcę ręką w 
pierś i zranił go w  palec.^Ząfiteijkżzy n 
M aśnie odpowiadał 'wczoraj przed fe- 
dzią Sz.ulislaw-słkiini .i zoslat ał-t.-sądzon^ 
na 4 miesiące ciężkiego więzienia. O 
pkarżał prok. Jąsieniocki, bropil ud w. 
dr. S'z\"iil.on Weiss.

Niebezpieczoe cygara.
K onieczne j«et aaosłrŁanie przepisów 

uiłfjenj p rzy  ich  labrykaoji.
Lwów, .19.- czerw ca.

' or Ju-kże -miało osób u nas wie, że 
przez palenie cygar m ożna się zarazić 
tak ińężką ehorąjją', jaką je»t gruźlica! 
W fafer-ykę^h - cygar rob<j|t)jicp i ro]xd- 
t.ik-y, ąafc'0.tiezŁt-.:ąe c ^ a r o .  koniec zwil
żają ustam i,, wip-c, 5  ile są  .chorzy n a  
,ggu®icę, co się ba,rdzo Jz-tjślo 
jfozo-sławka .m om . zarazki ®r.uAlicze 
właónjo na, Icdfeea^^ ewga.Ar, którą 

^ I j - s t 'k ła d u -
Tytoń nie wyiwiiera żadnego w pły

wu ma żywotność i  jadowitość z a raz 
ków grnźUęzycjtó>jgś»»'AS zatem ,p;rzy- 
.j;|'.vdża,iłj.'. s-pczjjg. idtiorycli. grużlicizyidi, 
szerzyć mogą dalej tę straszną zarazę.

' AmóryktFnte po objęciu pr^Wfctora tu 
u-a.d Kubą, i p o s f e n % i l i  wykorzenić 
stam tąd n ie tylko żółłą febrę, a le  i 
gruźlicę, która-.o-gkimn-e sipustószpnie 
ezypl wśród 'micśzikfińców. Wydlamo 
szeajog J G l p p w ^  hygjenic;zn-'yK‘.h, m. i. 
zaleconó,-.aby 'robotnicy, koniec, ‘cygara 
zw ilżali n ie  u stam i, lecz gąbką i ab y  
to byli "ładzie 'zupełnie 'zdrow i.

t l  nas  w  fćbrykach cygar Robotnicy 
ba-Alzo cz&Rv;' ,, '^padają- n a  gruźlicę 
i -dialego riateżaloby - wprowadzać przo- 
P'.'S'> pódohńe, jak tw Kubie.'

/

d8ug warunków- okćja ;i[fl|viuna być ajjjilj-i 
ryjna- '

PJo-nie złączone, rozplotły, sic i n-padBf 
bezradnie zbladła i urn panując hicT 
sobą, z a w ^ k ła J^ e ł t- i;wmfc:

•— I.zcgo jKume^tńzc d r a /  mi' nas?! 
Djłczego lite daj-e rflw.ysm1 spo^bj-u? Już 
rhyba czas na-jwyż-szy, aby mas pan wy
zwolił!

jAm m im  odparł cicho, łecz -dobitnie;
— Żądani jeszcze -piętnastu njmut Mu- 

siiń tż wyjść z-JHnracim.
Biernie -skierowali się za nim; Gdy tylko 

wyszli na ulicę, podjechał w zawrotnym 
pędzie samochód i nie ^otrzymując p^łtafi 
dalej, .jLoc?''Hck izm-kła. -Czyjoś ręce, Jky- 
Kilgi®w7S'zy sie błyskawicznie, uniosły ją.
i wtłoczyły*'w głąb pp-jaz® Zenon krzy- 

/ knąl-
— Została porwana- • prAlź-ihaTidlarzy 

żywym faworem — zauważył spakójrBe A- 
no-nra: MaRi''pan^otorganlzować pościg-

Wsiedli .-do 'najbliższej -taksówki łecz 
pracz nieuwaóę sżjpfera nraipierwśzyp mo
ście za miasTcm, Wzełaimawszy barierę, 
wpadli do rzeki/iifcnipi płynąc -jak korek/ 
pocieszał Zenona:

— Widzi -pan, ż c u a  łące nad rzeką go
liło-się do 'JSu śaimpjo-t, zmuszony -z powo
du drobnego delakhj do lądowairia-wSależy 
gÓ.dpai^DS&lc.: /  t-■' . / '

Zenon boewjocz-nfę' .maeliifśl. ląkęfcjdo
padłszy -z tyłu pilota, dineru uderzeniem 
pipśei®inw5jfkił go pd^ałommoSn. Następnie, 
■włożył leżącemu zwitek banknotów' do kie
szeni i wsiadł doYamplbtu. WkrótceTecipli.
V pod ńiini samochód. uć?ekaja,cy pełną

teliyajKjsj: Ze-npn-u-oiloiwal 'i}tEckr .̂y.ezix:' huk 
Iw toru :

•Zak-KriSiiii jiańa, jfitofii-ipin zręzygnuje 
z d-aJszydli powikłań-,(Kończnny iLpż.l

— Trzeba sin zniżwć — krżyczal v.eAwnj 
sl-roTiy" Anórthir- Niech "(Mf.if sffieli!* w tylno 
kolo- ' '  ' ' '

.Zijhftfi ujduclrał. Padł strzał i iaawjcliód, 
wywróciwszy, kozła,, nm ął w przepaść-

— Ona •zgi-nękaśł—R aryczat niclinlzku 
Zen o u.

— Nie, — ' odparł'Anohiih i Jskązał 
przjS siebie.. Na gościńcu, siedziała, w w z g  
co-na. z,adia Hola. i otrzepywała, chusteczką, 

-kiir-z z fafani; —- 2ech.cc pan teraz zatrzy
mać motor.

. Sohmlat, 'zatoćzyv® r łuk. osiadł Rekko 
na drodze. Dnjiy telegtaficznbl o które po 
winien tbył ząiheę^yć, oddaliły się na .eidjo- 
iglość, umożJiw.iSiwą bezpiceane lądowanie. 
■Zenon przybiegł do Holi-

— Czy lnie'potłukłaś się?
— Nic,..najdroższy. Ale gdz-ie .ie-sl Atuf-'a 

■nim?.
iiCM fe na, gościńcii niąijbylo ani jego, 

ani samolotu. Oddalił się, rzNcz. jasna, w 
sposób dyskretny i nie zmracający uwagi.

— Jpsieśmy wreszcie saimi Ą- westchnęła 
z u jp  Hela.'

— Tak odparł, całując' jaj włosy o zlo- 
®s'c.h hłaskaeh. jMleśmy wressscu maesy-
wwłością*' Pójdrzieńij-,. c,j*ś! pjźekąBić, do
brze?
■ Zgodziła. sjĄ :p; .̂r/,ą(; ■'/; zapałem w jego 

Sieto mętno, strudź,one gś/k jl I
Roman Kizysatotowicz.

"•(Godło ,Leliwa*').
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i BEDLKCJA BEZWARUNKOWO MANU
SKRYPTÓW NIE ZWRACA.
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TEATR WIELKI:
W torek  19. bm. „N iezłom na Żona11.
Środa 20. bm. ,,DaIeka księżniczka11.
Czw artek 21. bm. „N iezłom na Żona11.
P iątek  22. bm. „D aleka K siężniczka11.
Sobota 23. bm. „O dpraw a Postów  Gre

ck ich11 (prem jera).

t EATR NoWOŚCI:
W iórek  19. bm. „D olly11.
Ś roda 20. bm. „Dolly11.
•Czwartek 21. bm. „D olly11.
P ią tek  22, bm, „D olly",
Sobota 23. bm. „Dolly".

4-
T ea tr W ielki.. Dziś św ietna kom cdja 

Som erset M aughanTa „N iezłom na Żona'1, 
ciesząca się w prost rekordow em  powodzc 
n iem . W szystkie dotychczasow e przedsta
w ienia odbyły się przy widow ni w ypeł
n ionej publicznością,!? ok lasku jącą  dosko
n ałą  grę artystów  z p. N osarzew ską na 
czele. — W  sobotę 23 bm. z okazji ju b i
leuszu g im nazjum  IV-go d ana  będzie n ie
śm iertelna „O dpraw a Posłów Greckich" 
Kochanowskiego, w 350-tą rocznicy „pre- 
m jery11 w Jazdow ie pod W arszaw ą wobec 
k ió la  (1578 i\). Inscenizacja tego sam ot
nego arcydzieła dram atycznego złotej e- 
poki naszego piśm iennictw a będzie zm o
dyfikow aną kop ją  sławnych przedstaw ień 
wawelskich dyr. Trzcińskiego.

T ea tr Nowości pow tarza dziś niezw y
kle m elodyjną i pełną efektów  kom icz
nych operetKę II. Iiirseha  p. t. „Dolly"®}! 
p. K orabianką, kap ita lną  odtw órczynią 
p a rtji tytułow ej.

*
„Qu" pro  qno“ przybyw a do Lwowa.

W  najbliższym  czasie przybyw a do Lwo
wa na. w ystępy gościnne znany zespól 
w arszaw ski „Qui pro  quo“. Goście rozb i
ją  swoje nam ioty  tradycyjnym  zwycza
jem  w „Nowościach11. .,Qui pro epio11 
przybyw a ze swojemi najlepszem i asam i: 
z Ordonówną, Jarossym ,. Krukowskim , 
Law ińskim  i Dymszą na czele.

*
.IBPERTUAR KINOTEATRÓW:

AVENUE: „Fałszywy książę11.
APOLLO: „Dama. Pikow a11.

■ BAJKA: „Pał, Palaohon *i w ielorJh“ .
CASinO: „Gwałtu, co- się dzieje11.
CHlm Efta: „Spow iedż kapelana".
FATAMORGANA: „Balam atka m ęż

czyzn11.
KOPERNIK: , Kobiety wino i ru le t

ka
l.l\W : „Nic żen się11.
MARYSIEŃKA: „Kobiety, wino i ru 

le tka11.
PAŁACE: „Za głosem serca11.
PASAŻ , „Pał, Pntachon i w ieloryb11.
UCIEoHA: „Boeta-żebrak".

*
W ielki Poranek  K inem atograficzny.

W niedzielę dn ia  21, czerwca 1928 r. o g.
11.30 odbędzie się staraniem  Sekcji K ul. 
tu ra luo  - ośw iatow ej Klubu Sportowego 
Policji Państw ow ej w sali T eatru  „Nowo-.
ści“  przy ul. Słonecznej (Pasaż D erm a- 
nów) wielki po ranek  kinem atograficznj:
0 po tró jnym  program ie, na k tórym  w y
świetlony zostanie po raz ostatn i we Lw o
wie d ram at w 10 aktach na tle powieści 
„1 ul j u sza German a  p. t. ,/w o n k a  r  J a . 
dwigą Snjosarską. d ram at w 10 aktach 
z uroczą M ary Piekl ord p, t. „D ziew czyn
ka z Osteutfy“, ponadto  dobor. rwa koine- 
d ja  i tygodnik aktualności. Bilety do na- 1 
bycia po znacznie zniżonych cenach w 
dniu Poranku  przy kasie k ino tea tru  „No
wości11 przy ul. Słonecznej od g. 9 rano.

Z życia towar zyaHeno. Ślub panny 
Irany Kotolheppówąiy., córki radcy 
d^dkeji kolejowej we Lwowie Albina,
1 k e n y -z  Konarskich, z j>. W iM dlem ' 

ff iflfth .ą , af^ęttn-ildiam łw ówakiej M. K. O.
odbędzie s ię , we czwartak 21. bm. 
w kościele 0 0 . Bernardy mów we Lwo
wie o g-o-dz: 7.30 ■wieczorem.

IV A kadcniji M edyeyuj W cieryuaryj- 
nci we Lwowie w ybrani zostali na ro k . 
akadem icki 1928-29 ponow nie: Rektorem 
prof. Dr. Zygmunl M arkowski, a p ro rek 
torem  proi’. Dr. W acław Moraczewski.

CO MÓWI NEMG.

D z i e w c z y n k a  s  ą  s k a r ż y .
B iała sukienkę dostałam  od m atki 
I w elon biały tak lekki jak m gła.
W c w łosach w ianek m irtow y i kw iatki,
B yłam  piękniejsza, niż laleczka ma.
N iosłam  podnsizkę z koron? cierniow ą  
T o  było  śliczne — ludzi czarny tłum ,
Grała m uzyka a  nad naszą głow ą  
N iósł się  chorągw i kolotow ych szum.
Trudno opisać to  co> serce czuło,
T o zachw ycen ie i  ten dziw ny dreszcz.
A potem  nagle w szystko się popsuło  
I zaczął padać zim ny, wstrętny deszcz.
B iała sukienka do ciała przylepia  
Czułam jaik całe c ia ło  moje drży 
I szłam  zm oknięta, zmarznięta i skrzepła 
A po m ej tw arzy spływ ał deszcz i  łzy.
A teraz łóżko —■ m atki dobra ręka 
Na m ojem  czole jako zim ny kw iat.
Biedny inój w elon  i biedna sukienka...
Strasznie niedobry jest ten ca ły  św iat.

Zlazł arzBdnlRćFiia mnńnii
ŻĄDA UREGULOWANIA PŁAC URZĘDNICZYCH BEZ

SPRAWY Z PODATKAMI.
(Od naszego korespondenta).

ŁĄCZENIA TEJ

Tarnopol, 18. czerwca.
Piei-w iay ktmgrer ur^dników odibvl

się w  Tarnof&lu 17. bm. Przewtąiinir 
czyi Sirof. ZygiBint Turecki-, prezes 
\\jKc\v. zw-iązfcu urzędlmczfrgo. Przy- 
I)y-M do!ogaci-..wszysM^dli powiałęwzyc-h 
jg młejscowjicfc zrzeszeń iiTziJd',niczyi h 
® »jcwM 8ęraS Kongrca zaszczycili. swą, 
obecnością: Dr. Kwaśniewski, g cn |jjji

w eryn o-S o{ ołrab, poseł Wojewoda, 
komisarz, rządowy m iM la p:uil'k. ' No- 
waKo-woki i (reprezentanci -władz Do 
‘aferacie p-roif. Pelezn-rsbiego, S R yzię !# ' 
u-drwaiTy.

,yZebrami, wyrażają, hołd i  uczucin 
ojalności lak dH  głowy PadjAwa P tijr 
'jB eifw ł Prof. jjKoścjfljŁago. iatkoBż fójm 
szafa Rządu Maraz. Pi.teudski,eP»“ 
.lezdfcHj powyższą przyjęto. oklaska
ni. Następnie -uchwalono jednogłośnie 
rezolucję:

..Przejęci Iro.ąKa z  powodu stale po- 
yarsaająceso się ich położenia mate- 
rjallnego zebrani domagają się: 1) Aby 
Rząd i  Sejm nie łączył poprawy byta 
pracowników pań* twowych z  uchwale
niem na ten cel podatków, gdyż to. po
niża pracowników państw.' wobec, mas 
płatników, natomiast, a m rp ła c e  zo
stały jeszcze w roku bież. uregulowane 
z ogólnego budżetu FeńfLwO 2) Aby

Posiedzenie naukow e Małopolskiego 
Tow arzystw a lekarzy  w eterynaryjnych
odbędzie się 23. bm. o godz. 17.30 w sali 
operacyjnej u la  aużycli zw ierząt Akade- 
rnji Med. W et. Lwów ul, Kochanowskie
go 67. Porządek obrad: 1) P rof Dr. Ste
fan  Gajewski: Pokazy przypadków  z kii 
niki ch irurgicznej. 2) As. lek. wci Stani
sław  M ichalski: Przyczynek do techniki
am pulalio  penis.

Z ebranie koleżeńskie abitiirjentó.w z r, 
1907 klasy VIII. a  Gimnazjum IV. we 
Lwowie , odbędzie; się «v gmaclm tegoż 
G im nazjum  21. bm. o godzinie 9 rano po 
nabożeństwie.

W y stan a  robót ręcznych nczuitiw
VITI. g im nazjum  przy ul. Dwernickiego 
17, o tw artą  będzie od 20. bm. do 26. w 
godzinach porannych (9— 1) i popołudnie 
wych (4-—7).

D yrekcja Państw ow ej Szkoły Koszy
karsk ie j Ńve Lwowie (ul. :,\v. Zofii 1) po
daje  do wiadom ości, że wpisy rozpoczy
na ją  się dn ia  2U. czerwca br. do 27. lir. 
włącznie. Podania  pisem ne należy w no
sić do dn ia  15. lipca br.

W  czasie obrad I. Z jazdu Blbljotcka- 
rzy pozostaw iono w sali Uniw. brązowy 
parasol dam ski. Do odebrania w biurze 
Kom iletu w Ossolineum.

— Znowu podrzutek . Przy pl. T rybu
nalskim  liczba 1, znaleziono wczoraj

s w ia tn .
U rodzaje w R um unji. Podczas gdy u

nas w idoki zbiorów  są naogół niepom yśl
ne, w R um unji zapow iadają się one wspa 
niule. Żniwa tegoroczne będą tam  pono 
najpom yślniejsze od la t 10.

K atastrofy  lotm czc. Lotnictw o ru m u ń 
skie m iało w bieżącym  tygodniu dw a wy
padki: W  Jassach  spadł aerop lan  w ojsko
wy i rozbił się. Piloci jakby  cudem  w y-’ 
szli cało. W  B urau spadł sam olot z wyso
kości 150 m. i stanał w płom ieniach. Z 
pod gruzów  ap a ra tu  w ydobyto zwęglone 
szczątki pilota, por. Pctroyici.

 c ------
Kftcik rttdfowti.

bezzwłocznie przyznano 48 proc. pła
cy mie.-ięczrej i wypłacano w dniu
1. lipca jako dodatek roi mieszkanie 
za ubiegłe iW rocz* 3) AbyRdó czasu 
uicgulowaiiia plac nową ustawą upo- 

'sażefeiową wypłacono pracownikom 
państw. i  emerytom plai ie powiększo
ne o dodatek wynoSikjOj 36 pruoent 
oh-icnycn płac, a to wobec wzrostu 
cfifeżyzny o 28 proc. 4 niewypłacenicz' 
doiłatkn, ;za miesżSkame <8 proc. płacy 
mi es)- f )  Aby zwolnioŁo emerytów 
’d praoenia 3 proc. n=> emeryturę i 
rzy;ęto na Skarb Pdlstwa opłaty 
zkoliif za posyłane do sokoły dziboi 
naetiytow. 5) Abyi Rząd jeszciS'. przed 
uniesieniem projektu ustawy upoga- 

■■ jyriowej do Sejmu przesiał go do 
eglajdu naszemu ogólnemu iżrzesze- 

■'miJ w  Warszawie11.
Memoriał f l i  uciliw aion®  pi»asłać 

lo sejmu, Seatutu j Rządu.
★

ZJAZD STAROSTÓW
Tarnopol, 18. czerwca. (Tell G. P.) 

17. Łrri. pod • przewodnictwem woje
wody dr. Kwaśniewskiego odbyła się 
«  Tarnopolu periodyczna *es:a  słaros-
tów ętla om K renia aktualnych spraw 
adiniirristillcyjnycli. ,

5-miesięczne dziecko pici męskiej, po rzu 
cone jńzez nieznaną kobietę. Oddano je- 
w opiekę komisarjatowd m iejskiem u.

(—) A resztowanie w yrodnej m atki. Du 
aresztów  policyjnych oddano w czoraj Sic 
fan ję  Kardasj:, k tó ra  usiłow ała porzucić 
‘syic 8-letnie dziecko.

(■j&i W łam ania i kradzieże. Na szkodę 
.Józefa Reichm ana, zani. Zyblikiewicza 
28, skradziono w czoraj po w łam aniu  sii>i 
b iżulcrję i garderobę, w artości 1.500 zł.-v 
Ze strychu  Mozcsn Kippla przy ul. Maga
zynow ej 2, skradziono bieliznę w artości 
150 zł. — T aką sam ą szkodę poniosła An
na  Kogut, zam. Leona Sapiehy 33, k tó rej 
skradziono ze strychu  znaczną ilość bie- . 
lizny. -

(—) Potrącony  precz anto. Na ul. Ru- 
towskiego aulo Nr. 7991 najechało  wczo
ra j na W aw rzyńca Białoczyńskiego, k tó 
ry doznał złam ania kości m iednicow ej. 
Pogotow ie ratunkow e odwiozło go do 
szpitala.

(—) Poszukiw anie zaginionej. Przed 
siedmiu la ty  oddaną została do p rzy tu li
ska wc Lwowie Anua Burmycz, licząca 
wówczas 5 lat. W  tym  sam ym roku  je 
szcze dziew czyną zbiegła i do tej nory nie 
zdołano jej odnaleźć. Ktoby o' niej coś
kolw iek wiedział, niech się. zgłosi do \Vv- 
działu śleclczeao \v j Lwowie.

iU4v, •łTTT/OW7Yg||>
W torek  19. czerw ca 1923.

W arszawa' (11 HI 16.40 Ouczyt pt. „Od 
czego zależy p o w o d zm c  w przem yśle" 
17 45 ło n e m ! pcludn  owy. W ykonaw -y: 
Oi k iestra  i L Szpinalski (fort.), i ).2(i
T ransm isja  z opery poznańskiej, 22 0C
K 'miudl.Łdy

Poznań  (341) 19.20 L ekcja języka a n 
gielskiego, 19.50 „H alka11 opera w 4 ak- 
taeh  St Moniuszki. (T ransm isja z T eatru  
W ielkiego w Poznaniu.) 25.00 M uzyka ta 
neczna

K atowice (422), W ilno (435) 19.25
T ransm isja o p e ij :i,;H alka“ M oniuszki z 
Poznania.

K raków  (5661 17.20 Odczyt p. t.
„K ształcąca w ątłość nauki języków  k la 
sycznych w szkole średniej11, 19.25 T ran s
m isja opery z Poznania. 22.30 Muzyka 
taneczna

W rocław  f.v:2) 20.15 „W o die L crm e 
siiigl' operetka I.ch a 'a .

P raga ;Vbi ’21 I B t c i t a l  w iolonc ei >- 
wy, 22.20 T ransm isja  z W ystaw y w B er
nie.

L ondyn (301) 20.45 Ju ijaą  Rose, h u 
m orysta żydowski, 23.10 K oncert ork ie . 
slry  w ojskowej.

Sfnttgar* (380) 20.00 K oncert (Bcetho- 
ven“ H aendeij.

lY unkfu ri (428) 20.15 Recital n a  altów 
ce, 21.15 „Die W achtcr11 sztuna P  Ilaa-
ea

Rzym (448) 2 i .15 A ndrea Clienier11,
opera liryczna Giordaniego.

l.angim horg (408) 19.25 „C yruuk f.a. 
wilski opera kom iczna w 3 ak tacn  Res- 
sini. go

Perlili !484 20.10 „E w a11 operu.ka w
.< aki.-rn i olif.ra

D ay-n try  IJ2) 22.25 „M adam e B jitt-i- 
fly '1 opera Pucciniego (akt II)).

W iedeń (517) 20.05 K oncert o rkiestry  
m andohnow ej, 21.15 K oncert m istrzów 
czesku ii .K w artet smyczkowy, pieśni).

Środai 20. czerwca 1928- 
Warszawa (1:1.11) 16.00 Odczyt p. t. 

ca nad psychologią zwierząt naszych a 
szkolą". 17.45 Program inlcdzieey. Transm. 
y. Keakowa. 18.15 Komcort w wykonaniu or
kiestry:. W  progrannie muzyka, rosyjska.
20.30 Koncert poświęcony twórczości I- J. 
Poderówskiego- W ykonawcy: R. Ben-zeiowa 
(font., L. K m itowa (skrzypce), Ignacy Dygas 
(śpiew). 22.09 Komunikaty.

F o n a k  (344) 20-15 Koncert. Program 11- 
Tożony wedle ż.yczeń radjo abonentów. 23.00 
Muzyka Unoczna.

Katowice (422)..20.30 Koncert ]poj>vKju- 
tworom Paderewskiego. (Transtn z War 
szawy.)

Wilno (485) 17.-15 Odczyt p- I. „Opieka 
społeczna fi ad m atką i dzieckiem11. 18.15 
Muzyka lekka. 2030 Transm isja koncertu z 
W arszawy,

Kraków (566) 17.45 Audycja dla mło
dzieży. „Z pierwsze; księgi,dżungli1 Kiplin
ga. 2030 Koncert;’,*: W arszawy.

Wrocław (.322) Recital fortepianowy 
Bronisława P&źnjaka. (Bach pbapiitM 

Draga (349),-18.55 „W esele Figara" opera 
Muzarla. (Lrarisnńsju, z Teatru ajródow eso). 

_ 22.20_Transm-isja z W ystawy w Bornie.
Lipsk (360) 2C,.4j Koncert solistów. Vry- 

«£onaw'c:y. R. Hcnnbrigk (so-prau kolor). Mi
cha. Zadora (Tort.), Leon Schwarz (skrz.). 
20.1.5 Muzyka lokta.

Tuluza (391) 2030 .Lakm ęTopora Deli- 
bcs'a.

Frankfurt (428) 19.30 „Trubadur" Jbpcra 
Vcruięgo (Transm isja z opery fra n k fu r
ckiej.)
, Rzym (-448) 21.10. Koncert ippśw-ijęęony 

utworom Defaussy‘ego.
' .n g m b R g  (463) 20.15 ,,Drr fiiegend.o 

Gcbeiimrat ir ile sk a  K. Goctza. 22-30 -Mu- 
zyka E kka .

B*rlin (184) 20.30 Pieśni różnyęh:,iną-, 
rodćęw 21.00 Muzyka.’kameralna w wykona
niu lewarl.etu smyczkowego'..;. •

.Wiedeń (517) 20.30 Wieczór m uzyki ka
meralnej.
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CODZIENNA PRZECHADZKA. — UROCZA bPORlSMLNKjŁ. — MAGNACKA GOŚCINNOŚĆ.
W STROJU CYGAŃSKIM. — TRAGICZNY EPILOG WESOŁEJ WIECZERZY.

(Do ryciny na stronie 1-szej).
Podczas kolacji toczyła się ożywiona.

wesoła pogawędka. Starzec, którego

TANIEC

który w  
usiłował nadużyć

Budapeszt, w czerwcu.
(H ) W niezwykły sposób poniósł 

niedawno śmtorć 64-ietni magnat wę
gierski. W ilh e lm  Y erdy , mieszkający 
w swoich dobrach w pobliżu Saapot. 
Bliższe szczegóły tej niezwykłej afery, 
obszernie obecnie omawianej przez 
dzienniki węgierskie są następujące: 

Vardy wybrał się wieczorem na
1 oodzienną przechadzkę,

która miała usunąć nękającą go od [ 
dłuższego czaarn bezsenność. Czuł się i 
tego wieczora doskonałe, nie poprze- j 
siał zatem na zwyczajnym, choć król- i 
kim spacerze, locz podążył ku poblis- j 
iiem u, prześlicznemu t e k o w i .

Wracając sposlrzegł przy dtrodze j
m łodego, w y sm u k łeg o  m oto- j

oyfeliatę,
stojącego bezradnie nad motocyklem. 
Zbliżył się i  nawiązał z  nam rozmowę, i 
Motocyklista okazał się panną Ludwi- i 
k ą  Kateaz, a rty s tk ą  d ra m a ty e s n ą . o- I 
so b k a  barda® retzalnbną, która wybra
ła się samotnie w d łu ż s z ą  tu rę  m oto- ( 
cyk low ą.

yerdy chętnie Oświadczył goto
wość pośpieszenia z  pomocą uroczej 
spoiłam  eace.

— Mieszkam w pobliżu —- rzekł 
uprzejmie. — Poślę natychmiast me
chanika, aby motocykli naprawił. Pani 
■zaś może zechce łaskawie odpocząć 
w moim domu.

Mechanik — prawdopodobnie od
powiednio uprzedzany — oglądnął do
kładnie defekt i oznajmił, iż na prawa 
■wymaga części składowych motocyklu.
.po które trzeba posłać die pobliskiego 
■miaslBcallaa.

Panna Mafcesz chciała mimo to od
jechać, ale usilne naleganie gościnne
go marniała sprawiło że rwnn*****

żona bawiła właśnie za: greni-cą. oka
zał się wytwornym causeureui i by- 
w aicem . Dowiedziawszy się. iż  p a n n a
Możesz umie również artystycznie tań
czyć, rzekł do niej:

— Foeadam wgpujfcły, oryginalny 
kostjum cygański. Ofiaruję go pani, 
ale pod warunkiem, że zatańczy w  
nim pani raz d la  mnie.

Panna M ateaz, olśniona wspaniałym 
i cennym kusljumem, zgodziła się na 
to. Namiętny taniec pięknej dziewczy

ny ro zzuchw alił
sposób  b ru ta ln y  
sw ej gościnności,

Ato Ludwika, broniąc snę przed 
ohydnym starcem, chwyciła krzesło 
i gwałtowne,m uderzeniom w  głowę, 
zabiła starca.

Następnie guma oddała się w  ręce 
pofeji. Rroces rozpocznie się nieba
wem.

Rycina nasza przedstawiła k ilk a  
m om entów  taj a fe ry . Widzimy na niej 
staroświecki pałac Wilhelma Verdy'e- 

| go, scenę spotkania, podobiznę u w a f-  
| go gościn w stroju cygańskim oraz 
l zwłoki, zabitego magnata.

GitŁDY.
, , , 7 ’ A -A R S /A T ^ K A .

W arszaw a, 18. czerwca. (Teł. (i, P.) 
Bank D yskontow y 133, B ank Handlowy 
117, Bank Polski 190, B ank Przem ysłow y 
105. Bank Zachodni 34 1/2, B ank Zw. Sp. 
Zarób. 85, Sole potas. 25, Kijowski 83, Si
ła i św iatło 168, Pirley 65, Drogi żelazne 
dojazdow e 22, W ysoka 220, W ęgiel 100, 
Nobel 33 1/2, L ilpop 37 1/3, Modrzejów 
47 3/4, N orblin 248, Rudzki 49, S taracho
wice 59 1/4, Zawiercie 28, H aberbusch 
260.

W arszaw a, 18. czerwca. (Tel. 0 . P.)
5 proc. pożyczka dolarow a (dolarówka) 
83, 5 proc. pożyczka konw ersy jua 67, 
a proc. pożyczka kolejow a 1926 1'. 63,
6 proc. pożyczka dolarow a 1920 r. 86 3/4,
10 proc. pożyczka kolejowa 104, 8 proc. 
listy zast. Banku Gosp. Kraj. 94, S proc. 
listy zast. Banku Rolnego 91, 8 proc. Obli 
gacje Banku Gosp. Kraj. 94.

W arszaw a, 18. czerwca. (Tel. G. P.)
Belgja 124.23, Londyn 43.40 1/2, N. Jo rk  
8.88, Paryż 34.96, Praga 26.35, Szwajća- 
rja  171.47, W iedeń 125.09, W łochy 46.80. 

G IE Ł D A  K R A K O W S K A .
Kroków 18. czerwca. (Tel. G. P.) Bank 

Przem . 105, Zieleniewski 145, Siersza g. 
100, Firley 64, Chybie 79 1/2, Piasecki 
15 3/4.

g i e ł d a  z ij r y c h s k a .
Zurych 18. czerwca. (Tel. G. P.) P a

ryż' 20.89, Londyn 25.31 3/4, Nowy JOrk 
5.18.67 1/2, Belgja 72.50, W 'ochy 27.29 1/2, 
H iszpanja 85.70, H olandja 209.27 1/2, Ber 
lin 123,98, W iedeń 73.00, Sztokholm 
139.25, Oslo 139. Kopenhaga 139.16, ś o i >  
3.74 1/2, P raga 15.38, W arśtaw a 58.15, 
Budapeszt 90.47 1/2* Binłogród (MS 1/4, 
Ateny 6.80, K onstantynopol 2.65 1/2, Bu
kareszt 3.18, H elsinglors 13.09, Buenos 
Aires 221 3/8.

GIEŁDA WIEDEŃSKA.
W iedeń 18. czerwca. (Tel. G. P.) Am

sterdam  286.15, Belgrad 12.98 7/8, Berlin 
169.57. B ruksela 99.07, Budapeszt 123.70,

Zusi Frtntii FJhryK i
Mm i RosmatyBdio

poszukuje en erg iczn ych  w ojażerów  i  przedstaw icieli. 
G w arancje kon ieczne. O ferty su b  „ S p e c l is t a "  do

NtfZMNK!) Il i OfłllZBf,
imtszim ii sami a.

„ n u r je r  Poranny w W arszaw.e Z un 
f i7 s e t n a  192 r., Nr. L ,  uczya ł  

nas ęp u ją c j uwagę: „...1 d aczego ie 
m  w Polste odo--, li zw ierząt, d a ją 
cych m tro ?  Zm uś eni i es eśm. ■ -p .o  
Wad*, ć ts  koszto . na f t r .  . zag a ucy 
z .  ogrom i e sumy. zy nie z n e d ą s ę  
1 d , o wir dni lu nie, któ z / z ca ą  tn e r- 

p ją  wsznia ńtę do ego ro łz a j 1 p r duUoji ? “
Jedyn e  hodow la s r e  rnych i sów

zaakhmai zo vanyeh w h m  Eleyage da Most BLoc luo m por 
tow anycn wprost z farm y B G .anam a R -g^rb 'a w Sum erside, 

1 anada, o n  c
hodow la nurków ,

po "bod ący-h * kanadyjst ioh pow i ojl (Q lebee, Northern 
Ontario, rludflónbiy, A - . ka), gwar n u ą  izecZjWlś ic ion 0- 

wuo ć la e tóvan. go kapitału 
ostr czany jest wy ąc n e ierws o zędny materiał hodow any. 

Kmadyjs y kspe ci udz elają ingres n oin be p atnych po
rad do yc ą-ych ziktad n a f rm pielęgnow nia i i  w.eti.a 

a eb  nyćh l«ów Oińz Innych zwier ą., da ąe ob u t O. 
Zcjrg n zowauc »ą oe pła ne a s a  d a  ....anta i pragną

cej zapjżnać s ę z od wlą zw erząt, d i 'ą  ych fu ro.
B zpła n ,’Ch n o id- cj ud ie aj 

Elsy g i  d i  f o t  Bi n 1. 0, Avaiue das Ch m js E lsć : s ,  P ris 
Sie.-Z ba za ządu iuo Ge e f t  "e  n zeu aw  • e i- tw o: l łh I j  Tiitt- 

m m ns, S in la  u JTifl iOuc-, Chś ś t  (Slgja)
Rr ćdstawte elalwo na P >UUe V si u »«<, T aty s a 11.. Łwłw

Panna Kasta Skoro t e  tti wybrać każe—
i a i  W .abr& tat Już wybrałam sercem całctot 

Ten. kto R A D I O M  
przyniósł w darze* 

Brdzie arieto  ideałem,

B ukareszt 4.53, AOpenhaga luo zo, Lon
dyn 34.62 3/4, M adryt 117.20, M edjolan 
37.32, N. Jo rk  709.25, Oslo 129.95, Paryż 
97.88, Praga 21.01 1/4, Sofja 5.10 3/4, 
.Sztokholm 190.30, W arszaw a 70.79, Zu 
rych 136.72, A m erykańskie 706.75, Nie
m ieckie 169.32, F rancuskie 27.94, W ło
skie 37.42, Jugosłow iańskie 12.42 1/2, Cze
skie 20.98, W ęgierskie 123,62, Szw ajcar
skie 136.40, R um uńskie 4.32, R enta ma- 
jów a 0.70, R enta lutnw a 0.701, Bankve- 
rein  26.95, B odenkredit 115, K reditanslalt 
60.01, Bank Hipoteczny 90, Kom pas 0.87, 
Luonderbank 34.05, M erkury 23.80, Kolej 
północna 1038, CżernipWće 64.50, Austr- 
ko!, państw. 26.60, Kolej południowa 
14.60, Cement 71, B row ary 129, Alpiuy 
41,80, K rupp 10.91, Pólcli H uette 144.75, 
Rima 128.50, Skoda 265, Zieleniewski 
14.55, Apollo 177, Fantó  10.80, K arpaty 
32.90, Galićja 71, Naftk 37 3/4, Schodni- 
ca 12.

GIEŁDA PARYSKA.
Paryż 18. czerwca. (Tel. U. P.) L on

dyn 124.20, N. Jo rk  25.44, Belgja 355 1/2, 
H iszpanja 421 1/2, W łóchy 133.85, Szwaj 
ca rja  490 1/2, D anja 682 1/4, H olandja 
1026 1/2, NłńWeg ja 681 1/2, Szwecja 683, 
Praga 75 1/2, R um uńja 15.50, Niemcy 
608 3/4, W iedeń 358.

g i e ł d a  l o n d y ń s k a .
Londyn 18. crerw ea. (Tel. G. P.) Nowy 

Jo rk  488.09, H olandja 12.10.08, F rancja  
124.19, Belgja 34.94.5, W łochy 92.78, Tern 
ey 20.42, Szw ajcarja 25.32.2, H isżpanja 
29.57, Danja 18.20, Szwecja 18.19, Norwe- 
gja 18.221, H elsingfors 19S.9o, Wiedeń 
34.70, Warszawa 43.52,

OBRO i S f-ra-W ATNF.
Lwów iS. czerwca.

Tendencja el<w‘ejna. Obrót średni
^WALUTY: D olary afńeryk. 8-88.75, 

8.89.25, do lary  kanad. 8.82.75—8.83.25, 
korony czeskie 0.26.50— 0.26.75 i szylingi 
au str. 1.25.50—1,26.00, legę ,0 .05.33/r

l l lO O I  - * J t .  W

Ga?ec 3 
P o r i i n e ’

Chroni
b i e l i z n ę !

0.05.7U, trank i liancusk . 0.04.10—o.oo.iu. 
fran k i szw ajcarskie 1.71.60— 1.72.00, fun- 
.> szieiung, i.j.-iO.OO— 13./0.00, czerwień* 
ce sow. za jeden 25.00—25.40.

ZŁO I U: 20 koron 36.50.0Ó—S6.80.00 
20 Irankow  34.50.00—34.80 00. 20 mftrek 
niem. 42.5u.00‘-42,76.00, 10 rubli fos.
47 00—4740.

SREBRO: Kor. austr. 0.67.50—0.68.00. 
5 kor. austr. 8.48.00-*-3,65.00, flor. austr 
1.74-—1.78, ruble rosyjskie 2.90^-3.00,
konipjki za rubel 1.45— 1.50.

K u fjie k  |ako relikwia 
b i ku.

N ow y Jork, w czerwcu, 
(e ) P ierw szy bank oszczędno

ściow y powstał w N ow ym  Jorku 
przed 109 laty i zaraz .pierwszej so
boty po otwarciu lego banku 80 0- 
s&b złożyło w  ńim swe oszczędności 
tygodniowe. Mały kuferek ZC skóry 
aligatora, z obiciam i m osiężnem i, Sta 
no w ił wów czas kasę. bankową i był 
co wieczór odnoszony do m ieszkania  
kasjera, gdzie spoczyw ał przez noc 
pod jego łóżkiem .

Pierwotna la kasa w ielkiego dziś 
banku „Bank ó f Savings“ w ystaw io
na jest doiychczas, jako droga reli
kwia, w gabinecie prezesa tego ban
ku,

I NAUKA I WYGiłOWANlE.
10 prószy za wyraz. i

PGSSU&UJE inteligentną panienkę o sk<.- 
irn&yeh wymaganiach na wakacje do 
trój®! dziscl (1,11 U i 7, ó), pierwszeń
stwo mają władające językiem frasien- 
skim. Zgłoszenia pod 11* Gienciak.wa, 
NóWefcióIó dwór p- Kulików pod Lws- 
werA. 608Ó-3

AKADEMIK poszukuje posady goWeiiwra. 
przez wakecje lub cały rok —  (m uzykal
ny) .pod ,G»wo«ier“.[ %OLNE POSADY. 

10 ta  w yrar. I
Simę Miwsto 

m  pinsje i Drowide
może uzyskać inspektor ubesspeoojemwwy z 
dluigototnkfłi duświadczohiem fachowem, 

specjalisto v  pożynkiiwńnfo ndjńiffpjcc/.en

O J  ni S 2c>^śiiwych 
wypadków

Oferty z życiorysem u względu io/jn'. rot 
śZ6z®g65owo pracę w asekuracji ; żadaaem 
wynagrodzeniem ipod Fachowiec". Skrytka 
poczitowa 102, Lwów, Główna pocaia. Dy-' 

steecja za®ewiDii<)Sł«. ’ 5222-2
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AKWIZYTORÓW do zbierania abaz pie
czeń raa życia, bez oględzin, tokarskich, 
■poszukuje we wszystkich miastach woje
wództw: iwi.iwsfcwgo, raafeławowsldego, 
tarnopolskiego jl. •racja Pocztowej Ł i ,  
Ouczędnaści, lw ów , Podlesł >ep« 7. Pro* 
®*ę powołać referencje. . 5220

NADOGROBNF" fachons o wyteztałcony
we wszystkich gałęziach ogrodnictwa, 
prowadzenie szkółek jarzyn i kwiatów, 
również posiadający wielką, praktyfkę w 
gospodarstwio, lat 46, żonaty, posaukuje 
posady od 1. łipca. Odpisy świadectw na 
żądanie. Zgłoszenia przyjmuje a t e u .  
„Gazety Pora-onej" „fiadogrodtii&“.

5316-2

f POSADY POSZUKIWANE, 
3 grosze n  wyraz,

KOWAL, który jest zarazem i ślusarzem 
poszukuje posady najchętniej na. folwark. 
.Tan Pnfcałstri, Rożniatów. 5293

; r KUl>NO 1 SPRSEDAŻ 
12 grosiy za wrraz.

| ZBIORY .marek pocztowych kupuję. Wy- 
j bory wysyłam na prowincję. Filatelista, 

T.wńw, Kośf-nisz.ti 1. ' ■?&/.-3

p u c  w o ł k i e m
t r i u m f ó w  mimy
T E C H H I C Z M F J  
C H R Y S L E R A  T
ZTTOMTO-ŁażrsKawY wą-ł  koksowy—pr̂ -y. zynia się do 

bajecznie równej p,»v.y szeicio-cyliadu,.reH„ motoru,
(Jajajc mu j esitze większy gładkość ruchu. 

resory osadzone w gumie—usuwają najmniejszy ślad 
wstrząśnień przy dużej szybkości na najgorszych nawet 

MOgacn.—
HYDRAULICZNE HAMULCE NA Ą KOiA—SamO-WyrÓWny- 

wujące się, miękko działające, momentalne i wyklucza- 
jęce poślizg !

MOTOR ZABEZPIECZONY OD WEWNĘTRZNEGO ZUŻYCIA ~  
dzięki aparatowi oczyszczającemu oliwę, ulirowi ben

zyny i wentylacji powietrza, co zabezpiecza motor od 
wszelkiego pyłu i nieczystości.

CZTERY WIELI [E SKALE WSł-amAŁYCfl MODELI—Chrysler* 
y wtiystKch typów i wr wszystkich cenach—wszystkie z 

tegc ime«o niezrównanego materiału i w tem sameja 
bajecznej”  wykonaniu.

ZOBACZCIE—WYPRÓBUJ CIE—

CHRY/LERA D Z ISIA J JESZCZE
—BEZ ZOBOWIĄZANIA DO KUPNA!

T. SKOLIMOWSKI I DR.  T. SULIMIRSKI ,  LWCJW, ROMANOWICZA, L.I. 
Chrysler Sales Corporation, Detroit, U.S./}.

MASjszhę do pisania systemu „Corooa", 
tttalą, (walizkową! kupię okazyjnie. — 
Administracja „Gazety Porannej" pod 
„Cprona". 5179-3

i WiAgimw, WCBTR Lwów BATOREGO2

FORTEPIAN w bardzo dobrym stanie 
sprzedam za 1.200 ®ł. lub wypożyczę Ku- 
bessa, Rvnetć 9. ńOPO-S

KABUr-TCA, wolne miesakaiiie, .nowocze
sny komfort, słoneczna, do sprzedania. 
Zgłoszenia do Administracji pod „Brala 
róże". W ' - *

DOM murowany z ogrodem i sklepem, na
dającym się M-kagjPi interes, cały wolny 
•za 25 tysięcy zip. do sprzedania. Zgłosze
nia listowno pod Wolny dom, główna, po
czta, Stanisławów. 5231

3 .

hU bb/A A ttiA , 4»Ai_Li-X. 
10 oroszę za wyraz. I

UMEBLOWANY pokój wcLod osobno, ła
nio do wynajęcia dla kawałem.. Wiado
mość Wołyńska 9. 5151-2

POSZUKUJĘ MIŁaiŁANiA 3—4 pokojo
wego z kuchnią od hpca — czynsz płacę 
z góry za 1—2 lart. Listy pod „Mieszka

nie" do Administracji „Gazety Porań-
Tro T yjro-yt-ńp zJOHi’)

TSFowy rodzaj 
mydła —
niezbędny 

do prania

DAW NIEJ, gdy nie istniało Rirtśo, trzeba było 
mydlić każdą sztukę zosobna.

Najpierw mydliło się więcej zbrudzone miejsca, a 
w końcu prało się bieliznę ptzy pomocy tarki. 
Gruntowny i nad wyraz korzystny przewrót w tej 
dziedzinie w yw ołało:

R in so— ktJre satno f  te r ze .
Zamoczyć bieliznę w roztworze tego idealntgo środka 
do p ania, a rezultaty będą zdumiewające.
Mydliny Rinso są w najwyższym stopniu aktywne, 
ale  usuwają brud w  sposób nieszkodliwy dla  bielizny, 
nadając jej śnieżną białość.
O ile plamy nie znikają, posypać je odrobiną suchego 
Rinso.

»  &inso Jak używać Rtnso.
Zawartość paczki rozpusz
czoną w wodzie wrzącej , 
wlać do balji napełnionej 
do połowy wodą i
zamoczyć bieliznę — najle
piej na noc.Rano spłukiwać, 
Kreton, batyst i t.p . ład
nie wyglaoają o ile 
gotowane, co jednak 
iest koniecznem.

są
nie

L■ 951*8/28. Tarnopol, dn.a 14. czerwca ltt.-a-

Ogłoszenie konkursu,
Magistra* .miasta Tarnopola rozpisuje' ninrejszem konkurs na następujące posjdy; 

1) Mitjakiepc lekarza weterynarii kierownika rzeźni- 
3) Drngi&gr lekarza weterynarii trychinoskopisty.

WymagaiK warunki na miejskiego lekarza wet-* kiesromnikfe ro żn i:
1)' Obywatelstwo polskie.

ś. "2) N iepr.zdkroczuny wiek 40 lat 
4) Dyplom lekarza weterynarii.
4) Pięcioletnia praktyka, zawodowa, w tern łfą-jmaiej dwutetofe.' praktyfcs, przy 

Radżach samorządowych.
5) Zaświadczenie odbytej praktyki przy samorządzie.
Hj Świadectwo ukończenia kursu trychinoskopii.
Warunki na drugiego lekarza weterynaryjnego trychinoskopisty: 
j ) Obywatelstwo po-lskie.
2) N!eprcekTOCzony wiek 40 lat.
3) Dyplom lekarza weterynarii.
4) Świadectwo kursu trychinoskopii
Do posady miejskiego lekarza kierownika rzeźni przywiązane są pobory VII. „a" 

grupy uposażenia i mieszkanie służbowe w naturze, zaś do posady drugiego iekarza. 
wet. trychinoskopisty ponory VIII. grupy uposażenia szczebel „b“.

Podanie udntaroentow aoe wnosić należy do M agistratu najpóźniej do dnia 30. 
czerwca 1.928.

Komisarz Rządu m iasta:
5454-2 T iM m  WtaDujpoląnin ftswsknnikf.

*?ROBXA PARMO— fc— — —
K U P O N .
U praszam  o bezp łatne p rsesjan ie  m i próbnego pakietu Ringo, 

J ą  f}i ^•^starczającego na p ró b n e  pranie.

* uazw isko....-................ .*........ *****........................ *****..............
J A  Adres. .v   ....................  j , . . . . .— ................... ........

G.P.U13 ( U p w  wynnłne pfcmie.)

R. S. H udson L td ., Anglja.

«.? ■«-*

KON KU RS
Wydział ppwiatetty w Kałuszu rozpisuje Ąiniejszafn konkurs im po:sodę rach

mistrza z poborami; funkcjonariusz ów państwowych grupa IX, oraz doda t kiom komu- 
nakiym, wynoszącym 15%. Wymogu -1) Nioprzekroozony 40 rok żyda* 2) Wy- 
Scsrtóięęnae średnie z egzaminem dojrzałości i. ukończoną, -szkolą handlów ty, iul> 
kufs^nni b uchą łbiryj. nemi. 3) Najmniej dwuletnia praktyka przy wladi^ich sarni orz î do* 
wycJi łub pań&fiwowyoh- 4) Obywaidstwopolskie. 5) Niopofszlakcrwa-ne życic. Posada 
dostanie uudama na ratżie prowizoryczni®? zaś po roku Tiienai^an nej służby mo:żo Błi*' 

stabilizacja. Podanda wlasnoręcznre napisane należy wnosić najdaiej do diria 
24. czeirwca br. w łączna e do Wydziału Powiatowego, po tym terminie 
bądź nie odpowiadające wyliczonym w a runkom mie bf̂ dfj lozpalrywane* Inwalidzi 
wojsk polskich przy równycb kwalifikacjach będą, mieli pierwszeństwo.

Ko.łusz, dnia 2. czerwca 1928* 5055*2
Koifriisaa  ̂ rządowy. Starosta powiatowy: 

&aka9S«wriEl*
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I ROŻNE D O M E S łL N U . 
10 jrosay ua wyraz. I

AĄFuśLOWE płaszcze, czepiki, trykoty,
• -ęc-zniki w ogromn ,im wyborze „Sport", 

plac Halinki 3, 4457-3

1UIKOŁAJ MOSTYJOWICł uniew ażnia 
żsią-żeczkę wojskowy, wydany przez P. K.
U. Stryj, r. 1903. 5338-2

&ĆŹKO „Patent" z dywanowym m at.ra.- 
oem. składacie SO zł. jest ideałem przy 
ibrwku miejsca. Fabryka łóżek ZAKS, Ły
czakowska 13z- , 5039-5

JSEPT rozmaite solidne poleca. Miejska 
W ystawa, Lwów, plac Halicki 10. w po
dwórzu. 5137-3

OKULAR?; cwikiery, lorgniouy najtaniej 
poleca firma SCHWARZ, Lwów, Sobie
skiego 2 (róg p ' Mariackiego}. REPE
RACJE na poczekaniu. 4537-10

CHOROBY WENERYCZNE i a sLułh f 
skórne, neuiastenjij seksualną 1 c łv  sjie- 
c'aHs.0 Pr. Frisch, .Wałowa 11. Tri G5-20.

UNIEW Ain u l u  zganioną książeczkę woj
skową Karola Lrzezickiego 1901, Tlu- 
steńśkte, syn  Ignacego, wyaa-ny .przez 

P. li. U. Ozorików. 6119

BEZINTERESOWNIE! Czytelnikom „Ga
zety Porannej". Napisz Lnie, nazwisko., 
m iesiąc urodzenia, otrzymasz darmo bro 
szurĘ, cteeślenio charakteru, zdolności, 
przeznaczenia. Poznasz kkn jesteś, kim 
być możesz. Adresuj: W arszawa, Reda- i 
keja „Wfedzłi ta je m n a " . Skrzynka po- i 
catowa 671- Łoląpzyć niniejsze ogłoszą- ,j 
nie, znaczek pocztowy na przesyłko'. , j

M d  w y  i  a  d l
Kąpielowa płaszcza od Zł. 2 0 —.
Jitr-ja kąpielowe od Zł. 3-—, pantofle 

i czepiil od Zł. 2*—, tie re  y 
dam ę. a i  dziecinne 

SzlafuAI i py|am d m kia 1 dziee nie, 
Ubradka zabaw ow e suli.euki dz e- 

cinne ,,o zl 3 ' —
Wykwintny bielizn i d la  Pań i dzieci po 

cbnach fab y  -znych.
. TETRA h  gjen  czuo w ypr w  1 d la  n ie

m ow ląt po eona U oryg fabryc, n  ch
do nabycie T T M Y I l C  
we 1 rm ie J J - *  1  ł ' V

lw6wf Hali ka 21. ta ’. 2 >-88

Humor.

S T O C Z N 3 4  G D A Ń S K A
G d a ń s k

do tarcie wobec dużeg jy u po C9n h 
najniż ych u d z i e l a j ą ń  'wy u  g i  sabatu

G liniki e  e  itry  z n e
prą  u  s ta ł go t  o fazowego

P r ą d n  c e  p r ą d u  ? i i ł  g o .  
T r a n s  o r m i  t ^ r y .

Inform acji i.d e t  ą :
B!u ro  w łasne Lwów, ul. Podleskiego }, 
t e 2 48 88. -— Sk ady  n a . o: E. Hans nann 
Lwów, h. ber Hau m ana 6. — N ieustająca 
W s aw a  M asz , d , L w ó w ,  Leona .Sa

p ieh y  1 — 1 ■ t> bezpośrednio
S ł o c  , n l a  G i s A i k a ,  G  z A s k .

RASOWY PILS,
— Ten pies mi się n i e  podoba. Chciał 
aa kupić psa iv rodzaju  chartów . Mupi 
eć jednak krótki ogon, duży łeb, k ró 
tkie nogi, ciało zaś niezbyt c»< ńkie 
i ma pan coś takiego?
— Nie, prószę pana, tego rodzaju psy 
ńmy zaraz po oszczenieniu się roatki

Z pośród wszystkich /zeczywlscie luksusowych lekkich wozów jedynie ERSRlNE 
SIX, fabrykacji STUDEBAKER'at jest sprzedawanym po cenie wyjątkowo umiarko
wanej, pomimo, że je-sto najbardziej nowoczesny samochód zarówno pod względem 
wygody, jak i łatwości prowadzenia z jakąbądi szybkością.

Najszybszy też — gdyż idzie lOll km, na godzinę i bierze wzniesienia H-ci %  
bez zmiany biegu. Silnik jego 6-«o cylindrowy, z jednego bloku, potężny i cichy, 
przekracza 40 KM na hamulcu

Dzięki zupełnie nowej koncepcji koszt u rzymania samochodu ER3K1ŃE STY 
oraz zużycie benzyny i oliwy są o wiele niższe niż przy wszelkich iun/cb wozach 
tejże katęgorji i nie przekraczają potrzeb wozów podrzędnych.

C cyl. 9 KM. 100 kun. m  godzinę 
bierze pochyluści U %-owe bez zmiany biega.

Józef K O Z Ł O W S K I
L W Cł W, Biuro Hotel Europejski —• Tel. 1036—671 

Generalny Przedstawiciel na LWÓW i WSCHODNI^ MAŁOPOLSKĘ

Fabryki Samochodów 

THE STUDEBAKER CORPORATION of AMERICA

U W A G A : Części zapasowe stale na składzie

LżżMZlON Wuur, ur. w r. itsus w R u r  
sławru unieważnia śgufeorią książeczkę 
wojskową, wydaną przez PKI.J. Stryj.

sl.es-,

NOWO OTWORZONA Gospoda Miluaia i 
kStłm ia na system  am erykański wydaje 
tejrdafflin, obiady i kolacje po cenach 
konkurencyjnych. Codziennie św ięty na
biał i pieczywo domowe, u M alwiey Sei- 
Met/ przy Ochronek nr. 5. 5211

ZAKOPANE, „Renoiasapce" ul. Ohałubur 
ski-ego■ pensjonat pierwszorzędny, poleca 
pokoje Kom fortow o urządzona, słoneczne 
z werandemi - tarasami, kuchnia wy 
kwietna również d.owtyczna. Łazienka. 
teMori, fortepian* ozyteinia- - ’«£) 1

A&KCWANłi, ivowy pensjonat „Biały u  we
rwie", ul. Chałubińskiego, poleca pokoje 
jimne, słoneczne z balkonami, ciepła - zi
m na woda, urządzenie komfortowe, ku
chnia w yewintna. Fortepian, radto, duży 
ogród. Zarząd Przybyw owska - Welken-

Ste»n-3

S l I m crsKa, Ka n t  i in
ne Solo m n ^ j l n a  do

^ - j  ;j

ty lk o  u S U D H O F F A
L w 6 w ,  A k t ^ e m i f k a  8 .

ifffłr.s?dP5! m
do w /h ając ls  

ŁYCZAKOWSKA 27.

poleca kąpiele eiapczane od 15. maja l»  
zł. 2.—. Mieszkania, w pensjonacie bez po
ścieli z calem utrzym aniem  zł- 7.— dzien
nie do 20. czerwca, od 21. czen 'ca zł 9.— 
Okolica zdrowa, lesista, stacja kolejowa, 

telegram i telefon w miejscu.
3382 EacntiL
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Z a f iU fc d

W p i ł e w r a - S t t w i /
Olgi z Filippich

ZYCHOW ICZOW EJ
W E LW O ' IE

u', z y t n ®  cza i. 8 
i ul. Nopsrfliha l. 38.
obejm uje S zk ołę  • o w czeehną. 
L ceum  i  G im nazjum  H um ani

sty czn e  z p ełn em i praw am i 
szk ó ł p ań stw ow ych .

O ba język i n o w o ży tn  ■, ?ęzyk  
fran cu sk i i Jeżyk n iem .eck i są  
udzielane od  k la sy  I-ej

K ancelarja p rzy  u l. Zybli- 
k iew icza  1. <- i przy u l. K oper
n ika 1. 38 otw arta  codz enn ie  
z w yjątk iem  n ie  z ie li ocl godz 
4-ej do 5-eJ. E gzam in y  w stęp n e  
w  d iach : 25-. go , 26-ego  i  2 /-go  
czerw ca b. r.

K K K X X K X K K W O S K » K X K X K « K K X X > 0 « J
f p z a z i l i l  i  S l F D S l l ! !

Hsrzggz a :

łańcuchy , papa, blacha,

Najlepszy 
zegarek szwajcarski
Precjrsyjnyi Elegancki!

Gramofon 20 zf.
3 reszta  od  5  z ł. ty g o d iio w o  lub  
rn iesieczn ie ty lk o  w  z *anej firm ie

. S Y R E N A "
l w ó w , R az m larzfflw sk a  18.

Tel. 53-1.1
R O W E R Y  n a  d o g o d n e  s p t a t ? .

w szs'k iogo rodzaju  d la  
ślusarzy, kow ali stola- 

s i do ro o t ziem nych, W iertarki, 
fcctauce, Miechy, W enty  .atory, W indy, 
W ielokrążki.

iTSlBfjlł/ i0l̂ z0’- s a,? swPMzis’
lny.

' Srodzoń, d ru t kolczaaty’ 
U lu  t l i  I • bram y fu ta  i t. p& os a kttfs&iaii, cd i  kuchnie
żelazne, ru ry  

" 3 j j  * dziesiętne, se tna , sto łow e by- 
W u S  ■ dlęce, magle. 
j ' | ł | | | 0 ,/>j kalkow e, tran  m isje, boła- 
O & łP U ilO  pasy, gurty , p ły ty , nszczel, 
n icn ia  wgże gumowe.

9| 0  narzę izia, gaza, czerpak*, 
SSIiJfJ? 11,0 Isam ieue m aszyny m y ń -  
skie — oraz w u , .k u  ar^kuły  techtuczsie

n iezrów n an e ś  ocjlki p rzeciw  
m yszom  i  szczurom . Przez 

s.a-je robocze i fachowców, rjm k w w/ róbow na. Na mys.y potne 
socjalne opakowana po m sld  j c e ir e . —

ZlM& w 'i w szystk ich  ap tekach  składach, ąp  a  z n , d ro g ;ra c b , oraz o rgan izacjach  
ro le . CER PAN i „ZE I )* . a  w  b aku ta  ż> z^ r ó ń ó  się do Z astępcy;

JÓZ F KAWACH, l w ó  «!. K ci Su zki I, 18,

s
poleca

SZUMAN
Sp. z ogr odp

L l l l l i ,  III. B r u m u  2 8.
E kspedycja tow arów  na p ow incję 

T e le fo n  4 |  4 7 .

j BUSOW SKO
Górskie letnisko

i irOEOJri z  5-iazowym  sutym w ik.em  ko. 
* Bśftinyro w cenie 7 zł- daiennie wynajmuje; 

CR?,TT. Lwów. nl Syksłnska 4. Tel, © 86

Lcz, BI, J, 7061
_ /  27 
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W Y R O K
w sprawie p’afków mydlanych

„ L  U  X “
W Imienia Rzeczypospolitej Polskiej!

Sąd Okr. Karny w  Krakowie, jako Trybunał Apelacyjny, po przeprowadzeniu rozprawy ape
lacyjnej wskutek odw ołania Prokuratora z powodu orzeczenia o w inie od wyroku Sądu Okręgo
wego Karnego w Krakowie z dnia 14 września 1927 roku Vr. XIV 3988/26, którym  oskarżeni K a
zim ierz M iklaszewski i Antoni M iklaszewski od oskarżenia o występek z art 121 ustaw y z dnia 
5 lutego 1924 roku Nr. 31 poz. 306 Dz. P. po m yśli § 259/3 p. k. uw olnieni zostali — w ydał w dniu  
dzisiejszym  następujący

W Y R O  K
Uwzględnia się odw ołanie Prokuratora i zaskarżony wyrok zm ienia się w  fen sposób, że cH 

skarżonych Kazim ierza M iklaszew skiego i Antoniego M iklaszewskiego uznaje się w innym i w y
stępku ż art, 121 ustaw y z dnia 5 lutego 1924 roku Nr. 31 poz. 306 Dz. p. p. popełnionego przez to, 
że w roku 1926 w  Krakowie um yśln ie naruszyli firm ę LEVER BROTHERS L td ., Port Sunlight 
w  A nglji, w  jej prawach do zarejestrowanego 1 na jej rzecz znaku towarowego „LUX“ przez to, 
że sprowadzali do Polski, przechow yw ali w  swojem  przedsiębiorstwie, celem sprzedaży i sprze
daw ali w Polsce wyroby m ydlane produkcji francuskiej Spółki Akcyjnej pod firm ą Societe A no- 
nym e des Savonneries Lever, używ ając bezprawnie dla oznaczania dotyczących towarów znaku  
towarowego Lux, zarejestrow anego dla towarów tego sam ego rodzaju na rzecz firm y LEVER  
BROTHERS LIMITED, Port Sunlight w  Anglji m im o wiadom ości, że prawo używ ania tego zn a
ku przysługuje w yłącznie poszkodowanej fin n ie , na rzecz której znak ten został zarejestrow any  
w  dniu 3 marca 1926 i m im o ostrzeżeń ze strony poszkodowanej firm y, za który po m yśli art. 
122 w yżej cytow anej ustaw y skazuje się obu oskarżonych na grzywnę po 1.000 ( tysiąc) złotych, 
którą w razie nieściągalności zam ienia się po m yśli § 261 u. k. na karę aresztu po 1 m iesiącu tu
dzież po m yśli § 389 i 390 p. k. na ponoszenie koszlów  postępowania karnego I i II instancji.

9822 Kraków, dnia 22 maróa 1928 r.

CENY OGŁOSZEŃ;
Za w iersz l.s z p a lte w y  m ilim etrowy  

(szer. 30 m m .) og łoszen ia  zw ykle za tek
stem  12 gr., za w iersz 1-szpałt. m ilim e
trow y (szer. 89 mm.) nadesłane 35 gr„ 
za w iersz l-s*aplt. m ilim etrow y (szer. 
W mm.) po kronice 40 gr., za wiersz 
(.szpalt, milimetrowy (szer. 60 m m .) w  
tekście (kronika, repertuar, dzia? rknnn.

i m iczny itd.) 50 gr„ za w iersz 1 szpalt. 
; m ilim etrow y (szer. 60 mm.) w  artykułach  

100 gr., za w iersz 1-szpalt. m ilim etrow y  
(szer. 60 mm.) na pierw szej stronie 60 gr. 
drobne og łoszen ia  za słow o 10 gr., drob
ne ogłoszen ia  kop no i sprzedaż za słowo  
12 gr., drobne og łoszen ia  m atrym onialne, 
korespondencje 12 gr., pryw atne za s ło 
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy Inb

posady 3 gr., ca le  strona ogłoszen iow a  
285 zł., pół strony ogłoszen iow ej 150 zł.. 
eata strona tekstow a 480 zł„ eała strona  
pod nagłów kiem  ( l .s z a )  570 zł. Ogłoszę- 
isia zam iejscow e 30 proc. droższe. — Za 
ogłoszen ia  w m ielsrn zestrzeżonem , <J«*° 
szenla osobno stojące I bez nnm eru doli- 
ezam y 25 proc. O dpow iedzialności za ter 
minowy druk nip przyjmniemy. Porta

przekazów  nic bonifikujem y. — Uwaga: 
Kolum ny ogłoszeniow e są podzielone na 
8 lam ów (szpalt), tekstow e na 4 tam y  
(szpalty).

PRENUMERATA m iesięczna;
’  dostawą na m iejsce Inb prze

syłką pocztow ą . . .  et. 5.36 
Bez dostaw y . . . . . .  7' cl. 4.89
2a granicą . . . .  et. 7.00

Z dr-tkaro i Smółki w ydaw niczej; GRODKI I SPÓŁKA, pod s a r i.  i .  PŁOCKIEGO, we Lwowie, Odp. red. STEFAN KRZYŻANOWSKA


